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P. Prezydent RzpliteJ 
w Płocku. 

PŁOCK, 11.7. W dniu wczorajszym o 
godzinie 22 min. 30 w apartamentach sta· 
rostwa wydany został raut na cześć p. Pre
zydenta Rzeczypospolitej. Na raucie obec
nych było około 300 osób ze wszystkich 
sfer mieszkańców Płocka i okolicy. O godzi· 
nie 22,45 przybył p. Prezydent z małżonką 
w otl9czeniu świty i został powitany przy 
wejściu hymnem n21rodowym, odegranym 
1>rzez orkiestrę. 

Honory domu czynili p. starosta Pint.ikie· 
\'icz i burmistrz miasta p. Zbrożyna. , 

Po przybyciu p. Prezydent odbył cercle 
w czasie którego rozmawiał z przedstawi
cielami rolnictwa, przemysłu, rzemiosł, prasy 
itd., poczem nastąpiła część koncertowa. 

Przyjęcie w serdecznym nastroju przecią· 
gnęło się poza północ. 

Dzisiaj o godzinie 9 rnno nastąpił odjazd 
-· Prezydenta do Czerska. (PAT) 

Marszałek Piłsudski 
będzie na otwarciu Targów 

Północnych 

' Korespondent „Hasła" donosi z War-
aawy: . 

Jak się dowiadttjem.y Marszałek Pił~udski 
po wzięciu udziału w zjeździe legjanistów w 
Wilnie, zabawi tam przez parę dni i będzie 
obecny na otwarciu Targów Północnych l Wy· 
stawy Rolniczo-Przemysłowej, oo nastąpi 18 
iierpnia r. b. 

Jak wiadomo p. M.anzałeJi obj~ pcotek· 
torat nad powyższą wystawą. 

Pieczęć państwowa 
~>rzechowywana bądzie u Prezesa 

Rady Ministrów 
Korespondent „Hasła" donosi z War

&za wy: 
Dowiadujemy się, że zgodnie z rozporzą

dzeniem p. Prezydenta Rzeczypospolitej o pie 
częciach urzędowych, pieczęć państwowa sta
te się będzie znajdowała na przechowaniu u 
Prezesa. Rady Ministrów. 

Pieczęć państwowa będlzie tłoczona tylko 
ca dolrumema(:!h o charakterze niezwykle uro
-:zystym. 

Prowokacyjne. stanowisko Litwy 
należycie ocenione w kołach Ligi Narodów 

Delegat Polski złozył odpowiednią notę w Genewie 
GENEWA, U. 7. Delegat Polski przy 

Lidze Narodów - minister Sokal wręczył 
dziś z polecenia rządu sekretarzowi general
nemu Ligi Narodów notę, przedst.wiającę sta 
nowisko Polski wobec projektu układu, któ
ry rząd litewski przedłożył naszemu rządowi 

za pośrednictwem swego poselstw.a w Ber- · 
linie. 

Składając notę, delegat Polski wskazał na 
prowokacyjny charakter propozycji litew
skiej i uzasadniał jej niezgodność zarówno z 
dawnemi decyzjami Rady Ligi i konferencji 

Zmiany Konstytucji 
przeprowadzone bt:dą ·w najbliższym czasie 

Kluby sejmowe składają projekty 
Koresp<ftdent ,.Hasła" donosi z WM

szawy: 
W tyoh dniach będziemy mogli poinbmo

wać czytelników o projektacli mriac komty· 
tuc}i. 

Narazie podać możemy, te s'WOje projetdy 

podały lcluby: B. B-. P. P. S. Klub Narodiowy 
i ~:y;zwołenie. 

· Pozatem z właso.'}llll projektem zmiany 
~i wy&tc\pi R 1 który projekt swój 

i 

Wulkan · balkatłtlłi zacsyna dymi4'-

Zamordowanie po.sła jugosłowiańskiego 
w stolicy Albanji 

grozi poważnemi powikłaniami na Bałkanach 
BIAł.OGRóD, 11. 7. Wczoraj wieciorem I dokonać pewien Albańczyk, którego syn padł 

nadeszły tu ze stolicy Albanji, Tirany, niepo- niedawno od kuli żandarmów jugosłowiań
kojące wiadomości, jakoby zamordowano 

1 

skich w czasie zajścia granicznego, 
tam posła jugosłowiańskiego przy rządzie al. Zbrodma ta grozi bardzo poważnemi po. 
bańskim, Stanoje Michajłowicza. wikłaniami na Bałkanach. Wywołała ona w 

Rząd albański rozpusŻcza pogłoski. jako- I Białogrodzie piorunujące wrażenie. 
by morderstwo było aktem zemsty. Miał go 

ambasadorów, jak również z decyzję Rady 
Ligi z dnia 10 grudnia 1927 roku.. 

W kołach Ligi Narodów propozycja fitew. 
ska zrobiła wrażenie ujemne i przyczyniła się 
do wzrostu przekonania, że Ulwy nie można 
traktować poważnie. (PAT) 

BERI;IN, U. 7. ('Jet wł. ,.H:asła.1. We
dłog doniesiień pism demokrafycmyoh, nota 
polska, skierowana. do Litwy w odpowied:zii 
na rozbicie się rokowań kowieńskich, wywo.. 
łaJła tero większe wrażenie, że po$eł po1ski w 
Berlini!e d<>Tęczył odpis tej noty nądowi Ru. 
n:y. 

w kOładi ~ ~ki.cli 
uwaiża:ją,, 2:e pozytja. L~ c:Jkazała, się niemo
żliwą do utrzymania, skoro PoJsb. w,stąpirł.a 
do Lę Na.-rodów z kon.kiretnem wyrkavmiem 
Tlej woli łae:wdciq podczas ostatnid> mko
wań. UtWa wobec t~ zdaniem ni:emc6w, 
n.a konferencjii ~ bę<bie IOUSiała 
isłota;ie zr.eirick>w,ać ~ ~ 
zaimowue wobec POW.. 

Trzeźwy głos 
socjalistycznego organu 

niemieckiego 
BERLIN, 11.1. Organ socja;Jistyany „Voi· 

wirts" w depeszy od swego korespondenta 
warszawskiego, oma~j ąc ostatnią notę pot. 
ską, do rządu k()Wieńskiego, podhe§la z na
ciskiem, że Polsce w dalszym ciągu dziś jesz
cze zależy bardzo tia osiągnięciu porozumie· 
n:ia z Lltwą. 

W czasie rokowań królewieclcidl dełega. 
cja polska okazała daleko posuniętą toleran· 
cję, powstrzymując się zupełnie od reagowa
nia na ostre oświadczenie Waldemarau w 
sprawie roszczeń littewskich do .Wileńszczy· 

Wykrycie składów morfiny 
I 

zny. Polsce za.łeżało bowiem wyłącznie na 
te.ro. aby dojść do częściowego przynirjmniej 
porozumienia z Litwą i dllatego właśnie zgo· 
cl.ziła się na d~ do rokowań żądań 
odszkodowawczych przez Litwę z tytułu 

Kasa Chorych w Sosnowcu poszkodowana na 50,000 
Trzydniowa rewizja ujawniła kolosalne zapasy narkotyków 

Złotych szkód. poniesionych w czasie walk o :Wilno. 
Po podjęciu jednak ostatnich rokoOWa.ń w Ko
wnie, Litwa poczęła coraz silniej akcentować 
mje stanowisko w sprawie Wilna, żą.dając 

SOSNOWIEC, 11.7 (tel. wł. „Hasła"). Przepi·owa.dzono rew'łz~_ w mieszkaniu p. nied-Okładności, znalezitmo sporo narkotyków, od PQlski ni mniej ni więcej, jak tylko tego 
Policja wpadła na trop sensacyjnej afery. Żywny we Włocha.cli pod Warsuwą. oa których magazynowainie Szpinak nie miał alby Polska uznała stan obecny za sporny. 
Za:rząd Kasy Cboryoh zawiadomił tamtej· Wynik był nadspodziewany: ujawniono pozwolenia. żądania tego, stwiericLza „VOl'lWii.r'ts", Pol-

:z.y urząd prokuratorSk:i, że przy dostawach cały, zakonspirowany $kład morliny. Obu sprytnych dosta~w atesztowa.no. ska bezwarunkowo nie może przyjąć. 
ekarstw do Kasy Cborydi dzieją się nadu· Zarządzono r6wni.eż rewizię w składacli Będą oni pmekazani urzędowi prokuratorskie-
;ycia. · Szpinaka. mu w Sosnowcu. Z tego ;powodu właśnie rząd pol~.k.i mimo 

Wdrożono dochodzenie. Okazało się, że Rewizja ta nie była rzęczą łatwą. Składy {)ptócz tego p. żywno czeka sprawa sądo- swego zasadniczo ustępliwego stanowiska wi-
łostawcą jest Aron Szpinek, właściciel burto- są duże i dokładne ich zbadanie zajęło sporo wa za nielegalny handel morfiną. dział się Obecnie zmuszonym za~ Ulwie 
wego składu materjałów aptecznych i che- czasu. NadużyQa w sosnowieckiej Kasie Chorych zerwamem rokowań. 
mi<::znycb przy uli.cy Rymarskiej 14. Rewizja trwała trzy dni. Wykryto wiele sięgają SO.OOO złotych. Gra Waldemarasa, polegająca na pozor· 

Jeszcze w roku 1925 Szpinak poznał się nem prowadzeniu rokowań, celem umknięcia 
, nawiązał stosunki ze Stanisławem Żywno, ponownej interwencji Llgi Narodów nie da się 
wówczas urzędnikiem Kasy Chorych w Sos- _ jak podkreśla dzienruK. _ kootynuować 

\owzc;~o ułatwiał Szpinakowi różne intrat- . Best1·a1ska zbrodn· 1·a gospodarza "! ~e~koń~ść.t t„v:o;wa~·R· dprzypommau·· • d-~ 
te „kombinacje", oczywiście nie robił tego ze JUZ w ~e os a meJ sesJl a y gi po. 
na piękne oczy" • 1106ZODO z róznych stron ostro głooy przec:IW 

.' Wreszcie ż~ opuścił posadę w Kasie W Okrutny Sposób zamordował dziewczynkę pos~a~ .Litwy. O ileby .~~.myśl 
~horych przeniósł się do War · t • zapowiedziane] nDty Pol~ m:i:aiła dojsć dD 
al 0 miejsce zarządzającego sza~1 Wl"!r:. We w.si Ja1błonnie pod DEiałdowem po- Kiedy gospodarz Kępka. do ~ 2'Jbo- ponownego :ozpatrywama &P'J'a~ P~ f~ 
'cięty przy ulicy Marszałkowsk:f 94. pełniono okropną 2Jbrodnię, będącą objawem że należało, spostrzegł jaka mu się dzieje rum genew~em, wowczes. na~Je .~skie 

_ ~ ~ an;zawie ~ywoo ~ta wał nadal niesłychanego zdziczenia. szkoda wpadł w szalony gniew :i z furją pod· :w ~~~=I opmJ1. Ligi Nero 
I b.lisk!m kontakcie ze Szpinakiem. . Na pastwisku w pobliżu wsi czuwała 12-1 biagłszy1 do śpiącej dziewczyny, zaczął i21: bez- I 

Zna.1ąc dobrze st'OStmki w Kasie Cllorych l tn' d . nka ,_,,k kr' W . li"~~- „ ......... .( ~ . .....; Raz był tak okro-1· Wpr<lSt odwrotnie - <lŚW'iadcza „Vor-, Sosnowcu ŻVUNV>. w dal i:atł •• l t 'al e ia ziewczy pasąc 'AJll a ow. . pe.. ~ ...v~ --~ y y .::~-" - „_~;i k .. ..!~-'-~ l' .L • • 
, ; ··~ szym c"'1<óu wa w1 j . eh .1. • ł ęł T • .l.-· ła 7 L-od • b' ł W.u'Q ·~ ow~~ 1czy~ się mUSl 
urto~i kombinacje z Sosnowcem. wne1 wt l znuzona ~pa e~ zasn a. . ym-

1 

pne, ze ~tew~yna ~ . "'~ marz z_1eg. z tem, że Liga Narodów zajmie stanowisko 
Wn?Szae sympra:tyCZO.\ spółką ŻY,wno _ cza.sem krowy posuwa1ąc się oora.z da.leJ we- Wła&e wdrQty)ły, energiczne sledztwo. .zdeądowanie ostre, a tl&PNet zastosuje nipier 
~ _. • ea'icia ' szłY, na łan ~ • r _, • ~ 
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Traged·a rozbił ów ,, ta ji" 
Obł d w obozie podbieg nowych bohaterów· 

Częściowa likwidac.ia szwedzkiej akcji ratunkowej 
OSLO, 11. 7. Z IGngsbay donoszą, ź.e so

wiecki łamacz lodów „Krassin" zbliZył się na 
odległość 3 j, pół kilometra do rozbitków gru
py Nobilego, stanął jednak przed ogron1ną 
zaporą zwałów lodowych, przez którą nie 
zdoła się przedrzeć. 

Kapitan „Kra.ssina" postanowił zawrócić 
do cieśniny Hinlopen j od strony wybrzeży 
WS<;hodniich podjąć na nowo próby dołiaircia 
do rozbitków. 

Według dalszych doniesień, na krze znaj
duje się już tyłk ' zech rozbił gdyż je
den z nich popadł ;;· obłąkanie, w ·dalii się z 
obozu i przepadł bez wieści, 

W ciągu dnia W<:1J()(['ajiszego s tek „Citta 
di Milano" usiłował bezskutecznie nawiązać 
kontakt z radjoistacją grupy gefl. Nobilego. 
Radiostacja roz.bitków z nieznanych na.razie 
przyczyn me odpowiadała. 

Odwołanie szwedzkiego olbrzyma po
wietrznego 11Upl~nd" uważają powszechnie - := 

Żołnierze sowa .t[Y 
obrabowali kupców polskich 

-
WILNO, 1 l. 7, W rcionie Ule'l.vicze, pa

trol sowiecki napadł na dwu kupców pol
sk:iich Osika i Ham.browskiego, którzy prze
bywali na terytorjum sowieckiem za legalną 
pr,zepustką. 

Żołnierze sowieccy ograbili kupców pól
skich i wysiedl:iili ich na terytor}um polskie. 

Pangalos na wolności 
ATENY, 11. 7. Były dyktator Pangalos 

został ubiegłej nocy wypuszczony na wolność 
ponieważ rząd uz.nał za nieuzasadnione dal
sze zatrzymywanie go w więzieniu po roz
wiązaniu parlamentu. (PAT) 

Samosąd komunistyczny 
na włościaninie, który przyczynił sią 

do wykrycia jączejki. 
WILNO, 11.7. - Tel. wł. „Hasła". -

Onegdaj w rejonie Wielkich Hudor dzięki 
włościaninowi Witoldowi Dańkowiczowi zdo 
łano wykryć szeroko rozgałęzioną jaczejkę 
komunistyczną. Członków jaczejki osadzono 
w wh:zieniu. Nocy onegdajszej na odcin
ku Dalkowicze Dańkowicz został napadnięty 
przez nieznanych osobników i zasztyletowa 
ny. Niewątpliwie było to wykonanie wyro
ku, wydanego przez partję komunistyczną. 

Urocze łodzianki 
nadobni !odzianie 

Niezwykła okazja 
nadarza się wam 

Dyrektor .Paramounfu" przybywa 
do Łodzi 

Korespondent „Hasła" donosi z War
szawy: 

Przyibył do Warszawy dyrektor głośnej 
wytwórni filmowej „Paramountu" p. Ussman 
celem wynalezienia odpowiedniego materjału 
aktorskiego dla Hollywood 

Specjalnie chodzi o wyszukanie zgt:ahnycll 
szczupłych kobiet oraz . postawnych barczy
stych mężczyzn. 

Wiadomość o przyjeidzie poszukiwacza 
gwia~d wywołała w Warszawie koło.sane wra
żenie wśród kandydatów i zwoJ..enmków X-ej 
Murzy. , 

Zaznaczyć należy, :ie w czasie pobytu w 
Berlinie p. Lis-sman nie znalazł ani jedin:ego 
odpowiedniego kandydata 

Przypuszczać należy, że w Polsce powie· 
dzie się lepiej p. Lissmanowi, który poza sto
licą odwiedzi szereg większych miasta mię
dzy in. i Łódź. 

za likwidację szwedzkiej akcji ratowniczej i 
potwierdzenie, że nie należy się już łudzić co 
do tragicznego losu, jaki spotka pozostałe je
szcze przy życiu ofiary gilnerała Nobile. 

OSLO, H. 7. Główny dowódca floty nor 
weskiej komunikuje, że obecne poszukiwania 
Amundsena prowadziły 2 okręty norweskie 
wojenne i 2 okręty francu<>k1e. P0otwierdzenie 
wiadomości o znaJezieniu przez lotnika Ba-

buszkina grupy MaJmgrena, który w swoim 
czasie z towarzyszami oddzielił się od gene
rała Nob1le, aby piechotą dotrzeć do lądu, nie 
sprawdziły się. Podobno Babuszkin szuka 
miej·sca, na którem mógłby wylądować i za
brać z sobą 3 rozbitków. 

WIEDEŃ', 11. 7. Z Oslo donoszą, że rosyj 
ski łamacz 11.Małygin" z powodu braku węgla. 
powrócił do portu Aleksandrowsk. (PAT) 

Brednie dziennika angielskiego 
na temat zamachu stanu w Polsce 

Korespondent „Hasła" donosi z War
szawy: 

Wczoraj stwierdziliśmy w sposóh katego
ryczny, że Marszałek Piłsduski pozostaje w 
ciągu najbliższych miesięcy w kraju. 

Zbadaliśmy przytem przyczyny odrocze
nia wyjazdu zagranicę. 

Dzisiaj vvyrazić należy z.dziwienie, że 
skądinąd dobrz·e poinformowany londyński. 
„Times" zamieścić mógł tak nieścisłe wiado-

mości z Wairszawy, jakie znaj,dujemy w ostat
nim numerze tego dziennika. 

Mianowicie „Times" pisze, że Polska znaj
duje się w przededniu zamachu stanu, pole
gającego na proklamowaniu królem„. Marszał 
ka Piłsudskiego. 

Do wiadomości korespondenta warszaw· 
skiego „Times'a" od siebie żadnych komenta· 
rz.y nie dodajemy, gdyż czytelnicy za nas to 
sami z łatwością uczyn:ią. 

Wo 1. ' ' ,, ic.t .. er spuszczony na wodę 
PARYŻ, 11. 7. •' 3toczni B!ainville w 0-1 atta.che wojsko,\Ty płk. Błeszyński, konsul 

kolicy Co.in odbyłci. się uro:::zystość spuszcze- Samborski, komandor Czernicki - szef kon
nia na wodę kontrtorpeidowc:i „Wicher". tro·li nad pracami komisji budowy okrętów 

Przy ceremonii tej byli obecni: ambasa- polskich we Francji, admirał Chauvin oraz 
dor Chłapowski z małżonką, szef kierownic- szereg osobistości ze świata urzędowego pol
twa marynarki wojennej, komandor Świrski, skiego i francuskiego. (PAT) 

Olbrzymia afera szpiegowska 
w Niemczech 

Tajemnice lotniczych przygotowań zdradzane 
były Sowietom 

BERLIN, 11. 7. (Tel. wł. „Hasła"). „Vossi- I Ludwig zdradzał taikże niektóre tajemni
sche Ztg." donosi, że wczoraj wieczorem her- ce zakładów Junkersa w Dessau i Dorniera 
lińska policja polityczna aresztowała szereg we Friedrichshafen. 
osób P<;><l zarzutem szi:i;gl)wa.~ niemieckie. BERLIN, 11. 7. Afera aresztowanego 
go lotmdwa na korzysc Sowretow. konstruktora państwowych zakładów lotni-

Aresztowano rządowego radcę budowla- czych, inż. Ludwiga .zatacza coraz szersze 
nego Ludwiga oraz dwie inne osoby. kręgi. 

Akcja szpiegowska dotyczyła lotniczych Pra'Sa dzisiejsza poświęca dużo miejsca 
zakładów eksperymentalnych w Adlershof, szczegółom, dotyczącym działalności Ludwi
gdzie wypróbowuje się wszelkie nowe typy ga przed objęciem przez niego stanowiska w 
samolotów i motorów lotriJczych ji?szcze zakładach lotni<:zych w Adlershofie. 
przed oddaniem ich do fabrykacji. 

Pomiędzy Ludwigiem a sowieckimi agen
tami odbywały się w ostatnim czasie częste 
konferencje w Dessau, Fr1edrichshafen, Ber
linie i innych miastach. Sumy otrzymane 
przez Ludwiga od Sowietów sięgały setki ty
sięcy dolarów. 

Istnieje zdaniem dzienników J>odejrzenie, 
że Ludwig świadomie od samego początku 
działał w porozumieniu z czynnikami sowiec
kimi, starając się o urz.yskanie stanowisk w 
poszczególnych instytucjach niemieckiego 
przemysłu lotniczego. (PAT} 

Skandal w sowieckiej misji handlowej 
\ ·w Angorze 

Przewodniczący misji zdefraudował 100,000 funtów 
KONSTANTYNOPOL, 11. 7. PrZJewodni I nie. Szereg urzędników sowieckich otrzymał 

czący. sow~eckiej mis;j:i: handlowej ~ An~rze! l"~zka:z powrotu, jednaikż~ niikt tego rozkazu 
Ibrah1mow zdefraudował przoo kilku dniami I me usłuchał. Attache wojskowy w Angarze, 
sumę 100.000 funtów i znikł bez śladu. Obec- wyjechał bez urlopu do Berlina. T~ch u
ni,e przybyła z Moskwy specjalna komi-sja re- rzędników z misji handlowej w Smyrnie, wy
wizyjna celem dokonania inspekcji misji han- jechało zagranicę zamiast powrócić do So
dlowyich w Angorze, Konstantynopolu i Smyr I wietów. (A TE) 

Powstanie w Meksyku • nie .wygasa 
Poseł powieszony na słupie telegraficznym 

NOWY JORK, U.7. W pobli~ meksy
kański.ego miasta Leon doszło do krwawej 
wa:lki p.omiędey wojskiem rządowem a pow
stańcami. W przebiegu walki zabitych zosta
ło 34 powstańców, a po stxionie wojsk rzą<lo-

wycli' 4-cll żołnierzy. Pod miejscowością Pac
caure powstańcy napadli na pociąg osobowy, 
upr-0wadzili posła Sandovala ora:z burmistrza 
mi&sta Taoambar-0, Burmi-strza i brata jego, 
posła, powieszono na słupie telegraficznym . . - A•'*'lcC•M ADM•H@ WW!!łP1!!lW9!& ee• WSP'iRE --.W1AS EH' 

KINO 202 Od wtorku, dn. 10-go do poniedziałku, dn. 16-go lipca włącznie 
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Urlopy wypoczynkowe 
Korespondent .~„ doooei z ~-

szawy: 
Pan Premier Bartel wyie1kłta na urlop za

raz po 15-tym M.pca i spędzi udop w Połud
niowej Francji. 

Podsekretuz stanu M. Spr. pan Car roz„ 
poczyna 20 b. m. urlop wypoczynkowy, który; 
wykorzysta dla pr.zeprowaduniia inspekcyj 
największych więzień w Polsce. 

Nota rządu Rzeszy 
w sprawie rokowań 

polsko-niemieckich 
Korespondent ,Jlasła „ dooosi z ~ az. 

słańca. 
Ze iródeł najlepiej pomrormowa.nych do„ 

wiadujemy się, że o:niegdaj polski charge de 
:Eaire w Berlinie, p. W-yszyńs'k.i. otrzymał od 
rządu Rzeszy natę w sprawie w~ r-0-
kowań polsko-niemieckich. 

Opublikowaniia noty n.akży s;ię spodzie
wać w dniach najbl~zych. 

W z.wiązku z tern, poseł niemiecki 'W W ar 
szawie RatliS<Cher konferował w<::roraJj w M. S. 
Z. z n.a.czelnikiem ~łu niiemieckieeo P,. • 
Liipslcim. 

Aleksandrów siedzibą 
notarJusza 

Korespondent ,Jlasla" donosi z ~111!1' 
sza wy: 

W Momtorze ogłoszooo rozporządzenie ~ 
utworzeniu 17-go urzędu DOta.tjmz.a prZJI Są
dzie Pokoju w Łodzi 

Siedz.1.bą nowe~ notm:jasza będz;ie ~ 
sandr&w. 

Krwawe walki bandytów 
amerykańskich 

CHICAGą, 11.. 7.. Tutejsze bandy~ 
jacielskie toczą między sobą walkę za pomow 
cą najnowszego rodi:r.aju broni, mianmricie za: 
trutych kul. W awrai dokonano rew,izji w mie 
szkaniu. <=donka jednej z t,ch band i male
z:fono speaja.ln-e rękawice jedwabne, które 
mieściły w każdym paku kiule wypełnione 
trucimą. Wedle oświadczenia policji kule te 
są jeszcze straszniejsze w lkutkach, nit kule; 
dum-dum. (PAT) 

Panu dyr. Sz. i kpt. St. za troskliwą opie. 

kę podczas wypadku mego w ~ ser• 
deczne podziękowanie tą drogę składam. 

J. w. 

17-ta LoterJa Państwowa 
3-cia klasa - 1-szy dzień 

Główniejae WJlf&ll6: 
40,000 zł. nr. 110793 
20,000 zł. nr. 100544 
2,000 zł. n-ry 64595 89480 
1,000 zl. n·ry 64054 92579 
5,000 zl. n·ry 68638 76614 
400 zl. n-ry 37632 86470 90024: 1<>6155 

117569 
300 zl. n-ry 7297 23441} j8534 29011 

40118 40405 44685 45163 45586 4681278156 
85182 66768 70923 118l72 142518 147846 

250 zł. n-ry 780 1195 5364 7544 18226 
8526 10354 13002 13276 13413 14434 15245 
20155 ~1031 21037 ~3219 23839 24559 !4840 
25106 25149 27125 29661 31149 31764 34083 
36293 39915 40086 41627 44971 48823 4.9101 
50009 51268 53334 53511 56063 5737458101 
59180 59678 63379 64676 68796 7018771446 
81381 82254 82260 84611 85115 86976 89838 
90542 92540 92161 94313 101754 102752 
107206 107759 108234 109179 109300110019 
111922 112530 119013 121668 121911123913 
124501130240 132752 132925 135645135783 
138397 139099 140710 14~509 142743144258 
145374 145884 147011147024 1481671'9652 
150565 154725 

11asteonv grosram: 

Pił 
Nowe wydanie wielkiego filmu przemysłu polskiego p. t. Nowe wydanie wielkiego filmu przemysłu polskiego p. t. Handlarz 

Kilińskiego 178. 
M RY 114 

Pocz'łtek seansów o godz:. 3·ej pp. Wspaniały dramat salonowo-sensacyjny w 14 aktach. 

„ 4łfu:WU && • 

(Tajemnica f nksówki 
nr. 1051) 

w r~~1sti Ru~olf Valentino Igo Sym. 
'*"*' UtaEWE a""'.._ 

z 

Amsterdamu 
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Temida sallll'ieaka Przed Targami Wschodnimi 
we Lwowie 

nie ma ~paski na oazach ••• 
Targi Wschodnie, mimo wszelkie zł~ 

ne krakania domorosłych puszczyków, zdoby
wają sobie jednak z rokiem każidym większą, 
popularność we Lwowie. Stwierdziło to odlby
te oneg<la j posiedzenie Komitetu Obywatel
skiego, stwi.er<łziło przemów.ieni-e prezesa ze
brani.a, dr. Jana Rudkera, oraz referaty sekre
tarza, dr. Jasińskiego i dyrekt.ora Puchalskie
go. 

Pobłażliwość dla Niemców suro"\Vość dla S\Voich 

Moskiewski proces o kontrrewolucję eko
nomkzną w Zagłębiu Donieckiem skończył 
się szczęśliwie dla trzech oskarżonych oby
wateli nieml.eckich. Dwaj z nich, inżyniero
wie Otto i Mayer, zostali całkowicie uniewin
nieni, trzeci zaś mechanik Badstieber z.ostał 
skazany na rok ·więzienia, jednaik karę tę za
wieszono mu. 

Ten łagodny wyrok pozostanie niewątpli
wfo na zawsze jedną z tajemnic całego pro
cesu szaichtańskiego, który wiini·en przejść do 
hiistorji sądówni:ctwa, jako proces pełen nie
wyjaśnionych tajemnic i zagadek, których 
źródła ukryte są głęboko w najbardziej taj
nych aktach wszechmocnej na terenie sowiec 
k~em organizacji G. P. U. 

Jeśli wyrok ten porównany z losami 53 
oskarżonych obywateli sowieckich, z których 
aż d z i e s i ę c i u poniosło śmierć, to 
każdego zas<tanowić musi ta dziwna zmiana, 
jaka dokonała się w ciągu 40 dni procesu w 
stosunku do trzech obcokraj-owców. Prze
cież pamiętamy wszyscy, iż genezą procesu 
szachtańskiego było właśni1e oskarżenie spe
oialistów cudzoziemców o sabotaż ekonomi
czny i działanie na szkodę przemysłu rosyj
skiego. Już jednak po przeprowadzeniu pier 
wiastkowego śledztwa czterech wypuszczo
no na wolność i pozwolono im opuścić grani
ce Związku Sowieckiego, wzamian zaś are
sztowano 53 itnżynierów i mechaników Ro
sjan. Mimo oburzenia opinji niemieckiej i 
mimo kilkakrotnej interwencji ambasa·dora 
niemieckie~o w Moskwie zastosowano wo
bec aresztowanych Niemców jaiknajtSurowszy 
regimc, nie d1opusz<:z,ono przez długi okres u
rzędnika ambasady do odwied:zenia areszto
wanych i zapowiadano na prawo i lewo, iż 
aresztowani Niemcy są głównymi winowai
cami. 

Ale już wkrótce po rozpoczęciu samego 
procesu, uznano za wskazane złagodzić wy
nikłe wskutek aresztowań napręilenie stosun 
ków między Sowietami i Nremca.mi Z ust 
najbardziej miaroda.jnycli prz.OOSta:wicieli so
wieckich, pp. Kałimna i R~ opinia pu
bliczna dowiedz:iiała się, że fi:rmY niemi.ee.kie. 
za.iinteresowane vr dostaJwacli do Rosji, nie 
brały żadnego udziału w akcji szkodnictwa. 
że firmy te wywiązywały się ze swych ohsta
lunków w sposób ni.enaganny i że nie wolno 
czynić je odpowiedziaJnemi za przestępstwa 
poszczególnych inżynierów. n;i-emi:eckkh. 

Oskarżeni iednak Niemcy, ja;k również i 
Rosjanie, zeznawali, że takie firmy niemiec
kie, jak A. E. G., oraz Knapp świadomiie do
starczały w-yibrakowanych ma.szyn, że staire i 
kompletnie zużyte, po powiierzchoW111em od
nowiieniu, sprzedawane jako zupełni<e nowe. 
że sprowadzone z Niemiec maszyny po bar
dzo krótkim użyciu psuły się i były zgoła bez 
użyteczne. Przez te zeznania wprowadzali w 
niehywaiłe zakłopotanie zarówno przewodni.. 
cząc* sądu, jak i naczelneg<> prokW"atora, 
którzy niejednokrotnie przerywali zeznania, 
mówią<:, że oskarżeni odbjegają od tematu i 
opowiadają o rze<:zach; które nie należą do 
procesu. . 

Jest rzeczą jasną, że to giliotyttwwarue ze
znań sz~ na :rozkaz zgóry, czy;li i<nnemi sło
wy, że rząd sowiecki złożył wobec p. Brock
clar:f-Raotzaua oświadczeni..e, 1r! nie do-puści 
do skompromitowania przemysłu n:iemi.ec
kieg.o. 

Mimo na~ch jednak' chęci przew.od
mcząceg.o sądu. przemysł niemiecki został w 
czasie przewodu sądowego ~runtowme sk·om 

- Dom Ludowy I Kino 
PRZEJRZD34 634 

Dziś 
Przepiękny film p. t. 

W Ż}'ciu każde· 
kobiety ••• 

Potęiny dramat. W rolach głównych słynni 
artyści 

Vlrtlnla Vallg _ I Stuart Holmes. 
Fr•puj"ca akcja - wspaniała gra artystów Ili 

Ceny mlejsc;-W dnł powszednie na wszystkie 
seanse, zaś w sobotę. niedzieli; i święta od 
godL 1-3 pp. I m. 75 gr .. li. 40 gr. Ili. 30 gr. 

W sobotę, niedzielę I hil~ta od godz. 3 pp 
I mlefsce 90 gr„ li. m. 50 gr., Ul. m. 'O gr. 

Po procesie szachtinskim 
promitow.any. Wywoływało to fu.rj.ę wście
kłości u korespondentów pism ruemieckirch, 
którzy nie cofnęli się przed zanuta.,lni, że 
rząd sowiiecki dąży świad'Omie do całkowite
go poróżnienia Rosji z Niemcami. Przera.żio
na tymi aitakami prasa sowieck.a jeszcze przed 
ki:lku dniami zapewniała, że jedyme mia:ro
dajnemi oświaidczieniami są te, które złożyli 
Rykow i Kalinin, i że mają one moc znacznie 
".'iększą, niż zeznania ludzi, siedzących na 
ław1e os·karżonych. 

W~docznie jednak te enuncjacje i artyku
ły niie zadowolniły ambasadora niemieckiego. 
A ponieważ zeznań ani cofnąć, ani wymazać 
nie można, przeto jedyną satysfakcją dla rzą-1 
du niemieckiego mogło być autoryta•tywne 
stv.rierdzenie, iie Niemcy wogóle, a więc na-

wet jako poszczeJ!6lne iOOnostkit. nie miały 
niic wS!p6lnego z rukoją sa.bota:żową w Zagłę
biu Donieckiem. 

P. Brockdorf-Rantzau triumfuje, sąd bo
wiem uwolniił całkowicie trzech oskarżonych 
Niem<:ów od wfoy ~kary. Niech ni!kt jednak 
nie wymaga od ludzi ze zdrowym ro~ądkiem, 
by, po· pierwobn:ym akcie oskarżenia, dc>wo
dzą'.rym, i;ż Nl:emcy byli głównymi inicj.ait-ora
mi akcji sZJkodniictwa, a następni-e po dowo
dach tak 01bciążaljących firmy niemieckie., wlie 
rzyli nadal w sprawiedlliwość sa.;dów sowiec
kich. 

Na tle całkowitego łlwolnienia trzech oby
wateli niemieckich, .trzeba .bardzo krytycz.nl.e 
odnosić się do rzekomo stwierdzonej winy 53 
obywateli sowieckich. 

Opanowanie powietrza przez Niemcy 
Statystyka „Lufthansy" 

Klauzule traktatu wei··salskiego nałożyły, 
jak wi1adomo, na Niiiemcy bardzo dotkHwe o
graniczenia w dz.iedzini1e lotniictwa. Kontro
lę nad „Niemcami w powietrzu" sprawowała 
początkowo międzysojusznicza komisja woj
skowa, po jej usunięciu czynność ta przeszła 
w ręce Ligi Narodów. Mimo przesz.kód ha
mujących Niemcy w or~ani.zacji kadr armji 
lądowej i w powietrzu umieli oni jednak zna
leźć furtkę, pozwalającą zabezpieczyć się na 
tych odcinkach. Skrępowane na polu lotnic
twa wojskowego, planowo zajęły się one lot
nictwem cywilnem, z założenilem możliwości 
przeisboczenia cyw~lnych kaidr na wojskowe. 

Wystarczy przyjrzeć się zestawieniu do
chodów i rozchodów Niemiecki1ej Hanzy Po
wietrznej, by stwierdzić, że jest ona tym ar
senałem, który kaiidej chwHi oddany być mo
że na usługi! „rewanżu". „Deutsche Lufthan

mhli. mk. Reszta, t. j. 23 mili. mk. pochocł.z1ła 
co łatwo domyśleć się można ze stałych sub
wency:j rządowych, udzi1elanych zarówno 
przez RZt?SZę jak i przez poszczególne kraie 
związkowe. 

Sieć linij lotniczych w r. 1926 wynosiła 
20,408 km., w r. 1927 - 26,290 km.; ogólna 
ilość przelotów wyrażona została w cyfrze 
6,140.000 km. w r. 1926, a 9.200.000 kim. w 
r. 1927. Osób pr,zewieziono w r. 1926-52.268, 
w r. 1927 - 102.681. Przewieziono ładunku 
w r. 1926 w towarach 258.795 kg., w bagażu 
pasażerskim 386.000 kg., jako pocztę 30.000 
kg. W roku 1927 prz·ewieziono: towarów 
641.000 kg., bagażu paisażerskiego 822.000 kg. 
i poczty 48.000 kg. Lotnisk obsługiwanych 
przez Hanzę w r. 1926 było - 72, w r. 1927 
-92. 

sa" ·jako towarzystwo pow.stało w r. 1926. W Park lotniczy, składający s~ w poważnej 
skład tej centrali komuini.kaioji lotni-czej wcho- iości z aparatów cięzkiego typu doszedł do 
d!zą.: Tow. lotniicze ,,Junke.rs.a11 i nNiem.ieoki cyfry 140 ob;ektów. Wielka część en.ergji 
Aerolloyd11 

• . Ten osta:tm założony z:ostiał pr-zez Hanzy niiekoniiecmie idzie po linji „handlio
naijwiększe lrom.paoje mcxrS'kie Hamburga i wiej„. W sprawozdaniu wyszozególnrono lot. 
Bremy. Przejdźmy do cyfr. Ogólna suma I niska, zbodb~ przez towarzystwo, hanga.
dochodów (w~ sprawozdania 1927 roku) ry, stacje doświadczalne, subwenoje na prace 
N:iemie·ckiej Hanzy Lotniczej wynooila 30.5 naukowe, doświadczalnie w ulepszeniu pła
mi1J:j. marek. Z tej sumy na d-ochody z ekspl-0- Łowców i "silników - oto jak spełnia swą rolę 
aiacji lin.ii lotniczych i administracji majątku „Deutsche Lufthansa" będąca ekspozyturą 
Tawarizystwa przypada~o zaledwie około 7 wo;skowych Niemiec w powietrzu. 

„HUMANITARNE" ROZPORZĄDZENIE 
węgierskiego ministra spraw wewnętrznych 

/ 

Węgierski .minister spraw wewnętrznych 
wydał rozporządzenie, mocą którego uczestni
kom politycznych zebrań, ur-oczystych obcho
dóW, procesyj wszelkiego rodzaju nie wolrio 
ukazywać się z laskami, bronią i narzędziami 
przeznaozonemi do bicia. 

Wyjątek stanowi karabela, wchodząca w 

skład narodowego, węgiersJdego stroju i„. pa-
rasol. 41 

Podobne zarządzenie winno ukazać się i w 
Polsce, zwłaszcza w stosunku do bojówek so
cjalistyczno - komunistycznych. Ale zanim ro 
nastąpi., dużo wody upłynie w naszej Wiśle. 

, , , 
16JAS7D WSRDD Laaa·w 

_ Dowiedziieliśmy się z uioh o z.aibiegach sek
cji finansowej, zdążaj ąqch do zdbbycia nie
zbędnyah funduszów, zabiegach, uwieńczo
nych skutki~ wcale pomyślnym; o dbywatel
skiem stanowiisku n.owego Zarządu miasta 
Lwowa, w stosunku clio Tairgów Wschodnich i 
z.rozumieniu ich znaczenia nietylko d1a u.ro. 
wa, lercz i d1a całego Państwa; o poczynieniu 
starań, by .przem~ł łódzki, kaitowicki i biel
ski mniej obojętnie odnosiły się do Lwowa. Po 
oieszającym jest również fakt, że handel i 
przemy.sł zagraniczny coraz ~z.niej o~erwu 
je nasze Targi, które wobec konkurencji Po
wszechnej Wystawy Krajowej w roku przy
szłym wyjątkowo oprzeć się będą mu~ały n& 

docych, swoi bowiem wystawcy wytężaią 
wszelkie siły, by jak:najgodniej wystąp~ nad 
Warią. 

Reprezentacja Targów 
Wschodnich w Łodzi 

Z uwagi na dl brzymie zainteresowanie dła 
tegorocznych Targów W schodlniich we Lwowie 
(2-12 września) Dyrekcja Targów powołała 
do życia na terenie Łod~ specjalną reprezen
tację, dbejmującą zakresem działania całe wo 
jewódzkwo łódzkie. 

Biuro reprezentacji mieści się przy ulicy 
Piotrkowskiej 130, tel. 31-23 i czynne jest w 
godz. od 9-11 rano i od ;!-5 po .poł. 

Izba Handlowa 
w Warszawie 

Organizacja Izby Han<l1owej w Warsza
wie zostanie ukończona w cią·gu 2 miesięcy. 
Dopiero po otwarciu Izby Wa:rszawsikej, Mi
nisterstwo Przemysłu i Handfo przystąipi do 
organizacji następnych izb. 

I OGŁOSZENIA 
do wszystkich pism w Polsce i zagranlcii 
przyjmuje I załatwia na najłcorzystnlejszycb 

warunkach 

Polska AtenCia Teletrallcn a 
Ł6dt, Zielona Ba. Tel. 111 i 15-24 

Wydział Ogłoszeń 

Polskiej Rgencji Telegraficzne 
przyjmuje na miejscu w Lodzi obowiązkowe 
ogłoszenia dla "Monitora Polskiego", "Dzien 
nika Urzędowego Mln. Skarbu" i wszystkich 
nnych wydawnict!.. 

Drobne ogłoszenia 
o· Zilgubionych dokumentach, mające się uka· 
zać w „Dzienniku Urzędowym Wojewódz· 
twa Łódzkiego" lub w Monitorze Polskim" 
przyjmowane są tylko w wydziale ogłoszeń 

Polskiej f\gencji Telegraficztfj w Łodzi. 

„ 
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• • SlllEBDW 
Podbiegunowe kopalnie wegla na Szpicbergu 

(Korespondencja własna „Hasła'') 
Oslo, w ltipcu 1928 r. prymitywna, na małą skalę. Kapitały wy- j Spiłzlbergen Kulkompani. Roczna prod~c;a 

Najbardziej wysuniętem na północ mia- czerpały się wkróke, ale jeden z udziałow- kopa.toi węglowych przy Adwent-Bay SJ.1ęga 
stem jest wyczarowana mocą dolara Longyear ców-Norwegów potraDł zainteresować dlla 200.000 tonn wartości okobo 2 ii pół mi:lljo:n:a 
City n.a Szipicbergu. Tam, gdzie dotąd tylko sprawy bogatego właściciela kopa:lni w Ka- koron norweskich. Prócz tej 1kompanji eks
n:iiedźwi<edme polia.me spacerowały, dźwignę- łifornji - Edwarda Longyeair. Ten zaś wy- ploatują jeszcze trzy ;inoe .spół.ki pokłady wę
:łi Amerykanie wśród śniieżno-lod:owej pusty- słał oo Adwent-Bay jednego z naj'lepszych g'ltowe Szpicbergu. 
ni miasto, którego światła elektryczne odbi- górników amerykańskich, inżyciera Munroe. Na tej, głośnej dzisiiaij, wy.spiie zitmwje sta
jają się nocą błys~czącym tys;iącem reHeksów Założono wnet duże towarzyiStwo górnicze- le około 100 ludzi, przewa.iinie Norwegów, 
w polach lodowych. Staoja. radijoiskrowa łą- .A:rcti.c Coal Co. d1ta eksploatacji szpiicbergeń- którzy czują się dobrze w tym mrożnym kli
czy to mia&to i jego mieszkańców z; cywilii.. skich pokładów węg,la. W przeciągu pruru ma:cie podbiegunowym. Robotmcy :miieszka.
zaoją i resztą świata. Ludność Longyear- lai wyrosło niedaleko Adw.ent-Bay spore mia ją w Longy.eair-City w domaich bairakowych. 
Ciilty otrzymuje codzień gazetę telegraficzną, steczko - Lonigyear-Ciity. gdziie nie zbywa im na niczem, prócz luksusu 
którą wydaje kierownik t"adiostaoji; jest to Praca szła teraz z właściwą Amerykanom miejskiego. Dwie szkoły i kościół w.znoszą 
piisa:ny na maiszyn:ie a.rkmz, ro.zda.wany bez- energją i rozmachem.. Nie żał·owano pienię- się na jedynym placu mfojskim. W1aid.zę cy
płaitnie mieszkańoom. dzy. Wybudowano 10-kilometrową linię k-0- wi!Lną repiiez,entuqe tu i sprawuje komisarz 

Longyear-Ciity składa się prawie cała z lej'O'Wą, łączącą mi:asto z molo wyładun:ko- rządowy norweski. Komunikacja morska 
dwupiętrowych baraków, zbudowa·nych z nie wem w zatoce Adwent-Bay. Nowoczesne między Szpkbergiem a kontynentem D.1iOZe 
odirohi<>nych kloców dir~wa. Posiada jednwk maszyny wiertnicze wyżłobiły głębokie s1zach się odbywać tylko od maija do września. Poza 
ikan.a 1l:ilz.a,.:;ję, wod~gi i światło elektryczne. ty i dobra.no się do bogatych żył węgla. Setki tem wyspa jest odcięta przez lody i kry hea-
Jest to zapewne !Ilialj.ułr-0wsze ~to na świe- tysięcy tonn wywieziono w ciąRu paru lait. metycz,nie od reszty świata. Dzisia1 radio
cie; bak<::yle n:iJe mogą się utrzymać w tempe- Węgiel sz.piicbergeński który pr.zy spalainiu zo stacja szipicbergeńska wysyła w świat enm
ratmze .podbiegunowej i na skałą.eh lodo- stawia mało popiiołu, zootał uznany za nada- cjonują.ce wszys<tkie krare wiadomości o lo
wych. Lekarze m.aJją tu mało do roboty. jący się do opalania lokomotyw i od. r. 1909 sach wyprawy Nobilego. Z mroku zwykłego 

Amery;kanń.e zainteresowali się S:l)J>ilcber- koleje norweskie posługują się nim stale. zapomnienia, odosobnienia i ciszy północnej 
gi:em w początkach XX stulecia. Kopalnie Gdy wyspa Szpicbergu, po traktacie wer- wyrwała Szp~cherg i jego osadę katastrcla 
węgla były coprawda odkryte pruz Norwe- salski:m przeszła na rzetz Norwegji, wykupiła wyprawy włoskiej i zwróciła uwagę całego 
1;ów i eksiploato.wane w -0kolilcy Aidwent-P ay I k~alniie i Longyeair-C~ty od Amerykanów śwfata ·na ten najbaird:ziei1 ·na północ wysnnię

-~- .~~~„ ~ ~~~ ~ . ~a. ~a~~= SJme N<Jl'9ke ~Y. P,OO.terunek ~~~(1l~drz:~· , . R. K. ' 



Str. 4 

' 
Czwartek, 12 lipca, Jana Gwalberta Op. 
Piątek, 13 lipca, Małgo~ty P. M. 

TEATRY. 
Miejski - „Golem". 
Letni - „Tak, to jest Łódź". 
Popularny .- Co on robi w nocy? 
Gong - „Zona się nie dowie". 

KINA: 

Apollo - Noc poślubna i Kariera modelki. 
Corso - Rycerz płomieni. 
Czary - Pogromca. 
Dom Ludowy - W życiu każdej kobiety. 
Era - Iwonka. 
Luna - Co może kobieta.. 
Mimoza - Wampiry Warszawy. 
Odeon - Demon 9ry. · 
Oświatowy - N · ć przez of · · i krew. 
Oaza - W szpon.: ~h czerwonos ·t.rych. 
Resursa - Mocarz świata. 
Record - Wędrowny Cleń. 
Spółdzielnia - Bigam}a. 
S>:retła - Na}sprymiiejszy złodziej świata. 
Sflnks - Noc poślubna. 
Victoria - W godzinę zwycięstwa. 

~~cen „ dyżury as>tek 
Dziś. w nocy, dnia 12-go Fpca dyżurują 

następuiące apteki: 
M. Lipiec (Piotrkowska 193J, E. Miiller 

CPiotrkowska 46}. W Groszkowski (Konstan
tynowska 15), K. Perelrnan (Cegielniana 64) 
H. Niewiarowski !Aleksandrowska 37), s: 
Ja!lkielewicz (Stary Rynek 9). 

Wypłata 15 proc. dodatł" 
dla urz~dników 

nastąpi w poniedziałek 
Wypłata 15 proc. zasiłku dla um~dników 

państwowych dokonana zostanie w dniu 16 
b. rn. Termin ten obowiązuje te wszystkie 
instytucje, w których płace um~dntków na 
podstawie rozporządzenia Prezydenta Rze
czypospolitej przystosowane zostały do płac 
'!rz~dników państwowych. 

-0--· 

Co usłyszym dziś 
przez raajo 

(Program warszawski, lala 1111). 

CZW ARTEK, 12-go liipca. 
t3.00-13.10 Sygnał czasu, hejnał z Wieży 

Marjackiej w Krakowie, komunikat lotni
czo·m~teorologiczny. 

15.00--15.20 Komunikaty: meteorologiczny, 
g-ospodarczy oraz nadprogram. 

17.00-17.25 Odczyt p. t. Francja, a wojna 
światowa, wygł. dr. Michał Sokolnicki. 

11.25-17.50 Odczyt· p. t. Połowy potworów 
morskich, wygl. p. Radosław Krajewski. 

18.00-19.00 Audycja literacka. 
19.00-19.20 Rozmaitości. 
t9.30--19.55 dczyt p. t. Wychów narybku, 

wygł. inż. Jan Arnold. 
19.55-20.05 Komunikat rolniczy. 
20.05 Koncert wieczorny. Transmisja z Po

znania. W przerwie biuletyn Messager 
Polona:is w j~zyku francuskim. 

22.00-22.05 Sygnał czasu, komunikat Iotni-
czo-meteOl'ologkzny. 

22.05-22.20 Komunikaty P. A. T. 
?2.20-22.30 Komuniikaty: policyjny; sporto

wy nadprogram. 
22.30-23.30 Trnsmisja muzyki tanecznej z 

kawiarni Gastronom ja. 

Przyjazd P. Prezydenta Mościckiego 
na teren wojew. Łódzkiego 

P. Prezydent będzie gościem kółek rolniczych 
Dnia 13 lipca o godz. 9.30 rano Pan Pre

zydent Rzet:zypospolitej przybywa na teren 
\Voj. ł,ódzkiego, Przyjazd p. Prezydenta ma 
charakter oficjalny. P. Prezydent będzi~ go.
ściem miejscowych Kółek Rolniczych. Podróż 
Pana Prezydenla odbywać się będzie samo
chodem, według następującej marszruty: 

Na granicy Województwa od strony Kroś 
niewic, powitają P. PYezydenta przy bramie 
trjumłalnej we wsi Ogrodzona: p. Wojewoda 
ł.ódzki, p. Starosta Łęczycki i Prezes Okr. 
Tow. Rolniczego, poczem nastąpi wyjazd do 
wsi Topola Królewska, gdzie przywita Dostoj 
nego Gościa najstarszy członek Kółka, na
stępnie przedstawieni zostaną delegaci przez 
Prezesa Tow. Rolniczego, Poczem nastąpi 
przywitanie przez księdza, zwiedzenie kościo 
la, mleczarni spółdzielczej i gospodarstwa p. 
Wojciechowskiego. Stąd udaje się Pan Prezy
dent do Siedlca, po drodze nastąpi zwiedze
nfo. gospodarstwa p. Góry i stacji doświad
czalnej Błonie. W Siedlcu nastąpi przywita
nie przez delegacje Kó!ek Rolniczych oraz 
zwiedzenie młyna i piekarni spółdzielczej, po 

czem wraz z orszakiem Pan Pn~zydent uda 
się do Łęczycy, gdzie zostanie przywitany 
przy triumfalnej bramie przez burmństrza i 
delegację miasta, poczem wyjedzie do Leśmie 
rza, gdzie nastąpi dekoracja p. Bottiichera 
seni. i objazd pól samochodem. 

Przy bramie triumfalnej przy domu ludo
wym P•a Prezydenta przywita pierwszy 
prezes C. T, R. poczem nastąpi śniadanie i 
odpoczynek. Stąd P. Prezyd~nt wyjedzie do 
Tumu, gdzie zostanie przywitany przed bra· 
mą kościoła przez księdza i delegacje, po
czem zostanie zwiedzony historyczny ko· 
ściół. Z Tumu P. Prezydent wyjeżdża do Wart 
kowic, gdzie zostanie przywitany przez dele. 
gację Kółek Rolniczych, nastąpi zwiedzenie 
Sklepu Spółdzielczego, Banku Ludowego i 
innych inst. spóldz., poczem nastąpi śniada
nie na otwarłem powietrzu i odjazd do Ozor
kowa, gdzie Dostojny Gość powitany będzie 
przez de!egatj~ Kółek Rc!nkzycb. 

W Ozorkowie kończy Pan Prezydent po
dróż oficjalną i w charakterze nieoficjalnym 
powróci d-0 Spały. 

50 pożarów w ciągu 
miesiąca 

W mieście naszem w ciągu ubiegłego 
miesiąca miało miejsce 27 znacznych poża
rów, 2 średnie, 21 drobnych. Dwukrotnie 
wzywano straż ogniową do nieszczęśliwych 
wypadków zatonięć w ubikacjach kloacznych. 
Przyczyny pożarów były następujące: 4 po
żary powstały wskutek zapalenia się sadzy, 
3-wskutek wadliwej konstrukcji kominów, 
6 wskutek nieostrożnego obchodzenienia się 
z ogniem, 4-wskutek nadmiernego rozgrza
nia się, 4-wskutek niedozoru maszyn, 4-
z nieustalonych przyczyn, 2 - nieszcz~liwe 
wypadki, 2-fatłszywe alarmy. 

Pracov1nicy malarscy 
otrzymali 15 proc. 

Wczoraj o godzinie 10-ej rano odbyła się 
u.p. inspektora pracy konferencja przy u.dzia
le majstrów cechu malarskiego, przedsfawi
cieli zw. majstrów żydowskich oraz reprezen
tantów gospód czeladniczych. 

Po dłuższej dyskusji postanowiono pod· 
wyższyć place pracowników malarsldch o 15, 
pr-0eent w porównaniu z płacami zeszłorocz
nemi. 

Nowy zatarg w przemyśle wł 'łf e niczym 
Wywołany został przez sprawę stawek za pracę na więcej niż 2 krosnach 

Zawarta w ubiegłym miesiącu umm.va mię przemysłu włókienniczego w Państwie Pol
dzy związkami przemysłowemi i robotnicze- skiem odbyła s1ę konferencja przedstawicieli 
mi, regulując.a warunki pracy i p~acy w prze obu stron. . 
my.śle włókienniczym nie .roz~ir~ygnęła spra- Z rami.eni.a związku klasowego w konfe
wy stawe-k z.a pracę n~ w1ęce.1 lllz 2 krosnach rencji wzięli udział pp. A. Walczak i Krzyno
oraz zapłaty za posioJe. I wek, z ramienia związku chrześcijańskiego 

W sprawie tej wczoraj w lokalu związku pp. Mruk i Kieszkowski. 
;m N* MW •• Mil NWtWFM ''N 

Strajk budowlany • rozszerza się 
Robotnicy kanalizacyjni żądają 35 proc. pod wyżki 

Wczoraj do strajrku przyłączyły się dalsze 
szeregi robotników budowlanych, tak że obe
cnie znaczna część ty·ch robotników już straj
kuje, 

Związek „Praca" polec.ił swym członkom 
podporządkować się uchwale strajkowej, lecz 
zaznaczył, że odpowiedzialności za akcję 
strajkową nie ponosi. 

* * * 
W dniu wczorajszym związki zawodowe 

robotników Kanalizacyjnych wystosowały pi
smo do Magistratu m. Łodzi, w którem ob
szernie motywują żądanie przyznania im 
35 procent podwyżl<l dla wszystkich robotni
ków tez gał~i pracy. W liście tym robotni
cy wyznaczają termin odpowiedzi na dzień 
15 lipca. W razie o ileby Magi-strat nie 
uwzględnił powyższych żądaii, w dniu 16-ym 
wszyscy robotnicy kanalizacyjni }?ezwzglę
dnie przystąpią do strajku. · 

Odpis powy:bszego pisma r.v. zawodowy 
robotników kanalizacyjnych wystosował rów· 
nież do in-spektora pracy. 

• * * 
W Radogoszczu .zostały un:ieruchomfone 

cz.tery cegielnie, za·trudniająoo ~OO rdbotni
ków. 

• • • 
W dniu wczorajszym do p. inspelrlora pra

cy Wyżykowskiego zwrócił się Zw. Zawodo
wy Robotników Budowlanych i pokrewnych 
Zawodów „Praca" prosząc o zwołanie wspól
nej konferencji z właścicielami tartaków i za· 
kładów stolarskich w sprawie regulacji płac 
we ws.zystkich zakładach tej gałęzi pracy. 
Robot!'Jcy ci cibok regulacji pła<: domagają 
się również podwyiJki. 

W sprawie tej odbędzie się wspólna kon
ferencja zwołana przez pana inspektora pra
cy. 

Zatarg w przemyśle pończoszniczym 
może doprowadzić do wybuchu strajku 

W dniu wczorajszym Związek zawodowy 
robotników pońc:zosznkzych wystosował pi
smo do inspektora prncy p. Wyżykowskie· 
go, prosząc o interwencję w sprawie wysu
ni ~tych żądań podwyżkowych. 

W powyższem piśmie robotnicy pończo· 
sznic::y wskazują na to, iż wielokrotnie już 
zwracali się do przemysłowców, prosząc ich 
c> zajęcie stanowiska w sprawie wysuniętych 
żądań podwyżkowych, łe<:z stale otrzymywa
li odpowiedź, iż przedstawiciele Związku są 

nieobecni w Łodzi, wobec czego Związek 
nie może powziąć żadnej decyzji. 

Robotnicy pończoszniczy zaznaczają w 
swem piśmie, iż o ile w najbliższych dniach 
nie otrzymają odpowiedzi od swych praco· 
dawców, bezwzględnie przystąpią do· strajku. 

W związku z niniejszem pismem, insp. 
pracy p. Wyżykowski w hajbliższych dniach 
postanowił zwołać wspólną konferencj~. 

Inż. Rumpel oświadczył pr.zedstawicie· 
lom zvr.iązków robotniczych, iż orzeczenie 
rzeczoznawców ze strony przemysłowców po 
stanawia podwyższyć stawki dla robotników 
pracujących na krosnach z pilnowacza~ 
osnów p>tzy trzech krosnach o 10 proc. od staj 
wek pracowników pracujących na dwuch; 
krosnach, na czeterech krosnach o 20 pro
cent, na pięciu krosnach o 30 proc., na sze
ściiu krosnach o 40 1prooent. , 

Dla robotników zaś pracujących prZYf 
kirosnach bez żadnych udoskonaleń technkz.) 
nych stawki &la pracujących na trzech krosJ 
nach mają być wyżisze o 20 procent, na czte.J 
rech krosnach o 30 procent, na pięciu kr~ 
nach o 40 proc. i na sześciu krosnach 50 pro
oont od stawek robotników pracujących na 
dwuch kirosnach. 1 

· W odpowiedzi prz.ed&tawiciele związkó~] 
włókniarzy oświadczyli·, iż zgodnie z op.inj.ą, 
rzeczoznawców robotniczych, żądają dla tka.,/ 
czy pracujących na więcei niż 2 krosnach nie 
posiadających żadnych udoskonaleń techmc?J 
nych stawek o 25 do 7-0 procent wyższych. 
dla robotnthków zaś pracujących na krosnach 
z pilnowaczami osnów od 25 do 55 procent 
podwyżki: stawek. 

N ad pr·opozycjami obydwueh stron wywią 
zała się dyskusja, która wykazała, iż obydwie 
strony nie odstępują od sweg.o porprzedn1ego, 
stanowiska. : 

Przedstawiciel,e związków r.ohotnkzy~ 
ztożyli oświadczenie, iż nie posiadpijąc pełnoJ 
mocnictw na pójśde na ustępstwa od powyż-: 
szych stawek ustalonych przez rzeczoznaw-: 
ców robotni-czych zmuszeni są odwołać sięf 
do swoich mocodawców i zakomtmikują 
związkom pr~my<słowym odpowiedź w przy• 
szłym tyg.odniu. 1 

Również nie o.siągn.ięto pOl'ozumierua ca 
do drugiej sprawy, a miano~Ie zapłaty za 
postoje, bowiem przedstawiciele przemysłoVf\ 
ców stal:i na stanowisku, iż pierwsze godrin'YI 
dłuższych posfoi nie mogą być płatne, delegl!I 
ci robotniczy natomia:st żądali ustalenia peł.i 
nej zapłaty za posto}e dłuższe niż 2-3 god~ 

Jak się dowiadujemy, j.eszcze w bieżącym 
tygodniu odbędą się posiedz.eni:a zarządów. 
związków klasoweg-0 i chrześcijańS'kiego, na 
których zapadną uchwały co do dalszej akcji 
w tej sprawie. 

Zaznaczyć nalefy, it związek „Pra;oa" Vt. 
konferencji udziału nie brał. 

Dziś i dni następnych program N2 23 

,,: p. t. 

w ogrodzi& ..... . 
"'!'>"·' ~~ 

Cegielniana ~ 
N! 16. ~ 

Pod dyrekoją 

Walerego Jastrzębca 

ZONA S Ę NIE DO IE 
pl6ra ltarskieigo, S19lety6sklego ! bmJeb. 

Oo.śc!i:taae występyg Znakomłtej arlystki ,,qui Pro qaoH STASI CZABTORIVS!UEJ, niezrównanej HelenyBuczyńskiej, 
tancerki teatrów parysk•ch Jadwigi Hryniewickiej i Jani~y Draczewskiej art. teatrów warszawskich oraz ulubieńca Łodzi 
Czesława Skonieczn~go przy udziale całego zespołu. - Dziś trzy przedstawienia o godz. 6, 8 i 1 O wieczór. Kasa bilety 

sprzedaje od godziny 4-ej po południu. 



we tramwaje podmiejskie 
połączą Łódź z Lutomierskiem i Brzezinami 

,,Przesiadka" za 30 gr, będzie wazna równiez i na tramwajach 
podmiejskich 

Wydziały powialewe sejmików Łódzkiego 
i Brzezińskiego od cU:uższego czasu już pro
wadzą energiczną, akcję w kie.:runktt zainicjo
wania budowy elektrycznej kolei doia:zdowej 
z miast~kami, zn:ajdująoemi się w pobliżu 
Łodzi. 

Ko:m.ttnikacja ta będzie mieć domosłe ma 
~eniie dla rozwoju miasteczek i osad w po
wiecie łódzkim. 

Pro}ekty budowy tych kolejek zostały jut 
swego czasu oa:łlkowicie opracowane i prze
słane do Mifo:i:sterstwa Komunika:tjii celem za
·twier<l.zenia. 

Obecnie, jak się dowiadujemy, Minister
sbwo KomUO!i.kacji po gnmtownem zbadaniu 
p1a.nów projektowainyoh łmji, uznało je z.a 
całkowicie odpowiada,iące rozWQjowi komu
nikaiciµ podmi-ejskiej i opinię swą przesłał.o 
sejmikom powiatowym. 

W ten sposób gigantycmy plan już w naj
szybszym ozasie zostanie zrealirowany. Jak 
nas informują, przedewSZY1Stlciem wszczęte 
zootaną prace przy budowie elektrycznej ko 
lei dojazdowej Łódź-Lutomiersk. 

K. E. Ł. będz;ie spraedaw.a:ła w swych tram 
wajach specjalne bilety w cetrie 30 groszy, 
uprawniające d<l przesiadania w tramwai;e 
kolejki d'Oj.az:dowej. 

Również kolejki dojazdowe będą spr.zeda 
wały bilety upraw.ni;ają.ce do przesia<lki do 
tramwajów miejskich. 

Informują nas, źe w tych cWacli odbędą 
się ikooferenc}e fitnaH.zacyjne K. E. D. 1 dyrek
ojd. K. E. Ł. w sprawie unormowania wszyst
kich kwestyj, które &i.ę wysunęły w związku 
z powyźszemi in.owacja.mi. Prawdopodobnie 
już od dnia 1-go sierpni.a zosba:ną wprowadz.o 
ne bitlety pr1Zesiadkowe. 

W ·poniedziałki tramwaje nieczynne 
Tramwajarze rozpoczynają na nowo akcję podwyżkową 

Zarzctd Związku Tramwajarzy zwołuje na J łeg-0 dnia, tramwaje nie wyruszą z remiz, dru
dzień dzisiejszy posiedzenie, na którem zapa- gi zaś tyczy się ścisłego przestrzegania 8-go
dną decydujące uchwały w związku z wytwo- dzinnego d.nia pracy przez h'amwajarzy, któ
rzoną sytuacją w tej gałęzi ·pracy. rzy nie będą już pracowali w godzinach nad-

J.ak wiadomo, Rada Nadroreza tramwa- etatowych, wskutek cz.ego nie byłaby możliwa 
jów odrzuciła całkowicie wysunięte przez normalna n0-nna komunikacja tramwajowa. O 
swycli pracowników żądania. ile zarząd. związku przyjmie dwie powyższe 

Na dzisiejszem posiedzeniu zarządu związ- u-chwały, muszą one być jeszcze zaakcepto
ku tramwajarzy wpłyną diwa na:der ważne wane przez ogólne zebranie tramwajarzy
wnioski: pierwszy z nich mówi o tem, że na poczem mogłoby być w;prowad.Z-One w życie. 
2mak pr.mestu oo poniedziałek na przeciąg ca-

Lin.ja ta będzie właściwie przedłuZeniem. 
istniejącej już lin}i tramw~owej Lódź-Kon
sta.ntynów. Długość całkowitego, p.rzedłużo-

~1~m~ole}ld elektrycznej będzie ~ Niebezpieczna praca pochłonęła trzy of i ary 
Tramwaje Łó<lź-Lutomierisk ~ta.ną uru-

chomione w Hstopad.ziie b. r. Jednocześnie Wczoraj za.natowano trzy wypadki pod- I Dom pny ulicy Milionowej 21 w dniu 
przez Ministerstwo został zatwierdzony pro czas pracy, które pociągnęły za sdbą bardzo wczorajszym był widownią strasznego wy
jekt budowy linji tramwajowej Łódź-Brzezi- poważne skutki. padku. Pracujący na dachu trzypiętrowej 
ny, której długość będzie wyno.&iła przeszło W fabryce B-ci Miller, znajdującej s.ię kami~cy, ~4-letni smolarz,, Stanisła~ ~?pie-
12 kim. _Zaznaczyć należy, ilż tramwaje Łódź- w Rudzie Pabjanickiej przy ulicy Karola 9, ral~~· zarm7sz~ały przy uh<:y G?anskie1 ~· 
Brzeziny będą dojeżdżały tyJ.ko do szosy robotnl!k 25-letni Andirzej Kucharski w czasie poshz:g~ł się 1 runął na bruk uliczny., Nte: 
Brzezińskiej, gdzie zostanie zbudowana spe- pra.cy wskutek własnej nieostrożności został s~~~hwy ~01.arz ck>zDa;ł wsłrząsu mozgu 1 

tjalna poczekalnia K. E. Ł. W ten spo.sób uderzony ip.iizez koła maszyny. Nieszczęśliwy Clężkicli obrazen całego ciała. 
Brzezińska kolejka dojazdowa hę~ kurso- robotnik straclł przytomność.. Wezwane po- Pogotowie miejskie w stanie agonji o<lwio-
wać aż do I-go przystanku tramwaijów łódz- g<OOwie stwier<łziło zła.man.ie prawego pod- zfo go do szpitala św. Józefa. 
kich. udzia. i w stanie groźnym przewiozło rannego 

W zwi.ązlku z powyższemi pła.na.mi. stała do s:zą>itala Betleem w Łodzi. 
się akbualną sprawa biletów przesiadko~ * * 
z kolejek podmie~kich do tramwałbw łódz- * 
kich. W f.abrytCe S:a,pirsmajna przy ulicy N-owo-

Sprawę tę ostatecznie zdecydowało Miati- Paibjaniclciej 7 padł ofiarą nieszczęśliwego wy 
sterstwo Komuni:ka'Cji. Inowa.tja. ta będzie pa.dk.u robotnik Ludwik Kurzawa, zamieszka
miała kolosalne znaczenie d1a :m.ieszkdc6w ły przy ulicy Nowo-Pabjamckiej 7. W czasie 
miejscowości podmiejskich, gdyż tyczy się pracy Z<lGtaił on porwany przez transmisję ma 
ona wszystkich kolejek dojazdowych, ktrsu. szyny, która urwała mu prawą rękę. 

.Przechduc ulicę. 
patrz Pilnie 

jących ~koła .ŁOO.zi· . . Wezwane po~e Kasy Chorycli prze
, Jak się doWJ:a~u}elllY, ~OJa kolet~~ wiozło poozlrod.iowanego w stanie ciężkim do 
,a.zd~h zobo'Y?~ła. się do uruchormema I szpitala Poznańskich. 
tramwaJow w pięetonuntttowych odstępach 
czasu. * * * 

a unikniesz kalectwa a nawet 
i śmierci. 

udany występ kasiarzy 
w fabryce Henryka Wyssa przy ul„ Kopernika 17 

W dlrrlu wczorajszym władze .zostały za
alarmowane nowym występem „kasiarzy", do 
lronanym w fabryce wyrobów drzewnych Hen
ryka Wyssa przy ulicy Kopernika 11. 

Farbyka Wyssa znaj.duje się w dwuplętro. 
: wym budynlro, który graniczy z ogrodem. 
, ~łamywacze prawdopodidbni.e już wcror$j 
w godzinach wieczornych dostali się nateren 
po.sesji, przesadzając parkan, poczem w nocy 
wytłoczyli szyby w jednem z okien partero
wych i w ten sposób weszli do wnętrza bu
dynku, a potem przy pomocJ podrobionych 
kluczy dostaJi się do ~binetu dyrektora 
":W'Yssa. 

W gab!nec:ie tym znajdowała się ognio
trwała kasa starego systemu, ldórą też pos·ta
nowioDD r@pruć przy pomocy ręcznych ra
ków. 

Złoczyńcy obawiając się, by ktoś icll nie 
u.uważył, zasłonili okna dywanami, poczem 
za:brali się oo pracy w rękawicikaoh, by nie 
pozostawić odcisków paków. Uciążliwa pra
ca w parną noc widocznie porządnie dała im 
się we znaĄ ~yź wypili kilka butelek wody 
"Vischy", która stała na biurku dyrektora. 

Kasiarzom udało się rozpruć przedni pan· 
cerz kasy i według opmji rzeczoznawców, P<l 
kilkuminutowej ,.pa-a<:y" dostalilby się do skry· 
tek. Wi<Looznie w ostatniej obwili ktoś ich 
musiał spłoozyć, gdyż zanięchąli roboty i r~u
cili się do uciec7Jlci przez okno, wychodiące 
z gabinettt na ulicę. 

W kasie ogniotrwałej znaj.dowal.o się za
fedv.rie 5000 marelc polskich oraz weksle i cze• 
ki na zna<:z.niejszą sumę. Firma Wyss prze
chowuje bowiem cały bieżący kapitał w ban
kach miejscowych. 

w· ogniotrwałej kasie znajdowały się jed
aa.k narzędzia, które d1a kasiarzy posiad.ały
!Jy, ~st ~ wartość. 

Są to zag?a;n:iczne świdry w ilości około W trakcie oględzin miejsca włamania, w 
6-ciu tuzinów oraz specjalne kamienie do os- gaihinecie dyrektora zauważono azbest, rozsy
trzenia tych narzędzi, zakupione w Anglji, pany po ziemi, na którym wyra.źni'e odbijały 
które ~nakomicie ułatwiłyby pracę „fachow- się ślady dwuch złoczyńców. 
oam" przy rozpruciu kas. Narzędzi tych fir- Nieudane ro2JP!'Ucie kasy oraz technika 
ma Wyss używała do fabrykacji szpulek i in- całej tej ,.pracy" świadczy o te:m, iż włamy
nych wyrdbów drzewnych. wacze rekrutowali się z łódzkich sfer prze-

Włam.anie spoistraegła o godzinie 6-ej rano stępczycli i nie byli specjalistami w tej dzie
sprzątaczka Wiktoria Lechowska, która pt"zy~ dzmie. 
szła do pracy. Lechowska telefonii;znie poro- I Policja dokonała Hc:znyołi aresztowań 
zum.iała się z właścicielem fabryki, który we- wśród miejscowych kasiarzy i prawdopodo-
zwał policję. bnie zdoła ustalić sprawców włamania. 

„ 
Swit dzień 

„ 
I na a 

w kronice policji z pogo tow za 
W mieszkaniu własnem przy ul. Zielonej 9 

na Bałutach w dniu wczorajszym targnitł si~ 
na życie 29-letni cukiernik, Jan Czapliński. 

W casie nieobecności rodziny napił się 
on większej dozy płynu, przeciwko poceniu 
nóg. 

• • • 

tury, która pociągnęła za sobą poważne 
skutki. Lokator tej kamiennicy, Józef Gó
ralski, pospr1eczał się z żoną i teściem, któ
rzy poturbowah go tępemi narzędziami, w 
skutek tego stracił przytomność. Wezwane 
pogotowie Kasy Chorych stwierdził.o ptknię
cie czaszki i przewiozło Góralskiego do 
szpitala Ewangielickiego w grożnym stanle. 
Nieczuli krewni w wyniku przeprowadzo
nego dochodzenia policyjnego zostali pocią
gnięci do karnej odpowiedzialności. 

48·letni murarz, Jan Litke, zamieszksły 
przy ul. Hrabiowskiej 38, powracając wczo
raj wozem do domu, po drodze napił się 
większej ilości alkoholu. Gdy znalazł si~ 
przed posesją przy ul. Nowo-Kątnej 14, pija * • * 
ny wożnica stoczył się do rowu i zos:tał W dniu wczorajszym znów wydarzył się 
przygnieciony skrzyniamy z narzędziami napad na niezabudowanej posesji przy ul. 
murarskiemi, które znajdowały się na wozie. 28-go • Pułku Strzelców Kaniowskich 55. 
Doznał on ciężkich potłuczeń całego ciała. Awanturnicy zasypali gradem kamieni 30-

. Pogotowie w stanie nieprzytomnym prze letnią Marję Pogonowicz (Andrzeja 49) po-
wiozło go do domu. wraca~ącą samotnie do domu. Rannej udzieli· 

* * * ło pomocy pogotowie miejskie, które stwier-

1 
Dom przy ul. Rzgowskiej 89 w dniu J dziło dość ciężkie obrażenia cielesne. Po-

wczorajszym był widownią krwawef,3~wn- licja ściga naoastników. 

Teatr 11nuua „ 

TEATR MIEJSKI. 
Ostatnie przedstawienia „GOLEMAu. 

Dziś, czwartek, jutr-0, piątek, oraz w soOO.. 
tę. ostatnie trzy powtórzenia świetnego wido
wisk~ teatralnego HGolem" w inscenizacji An
drze1a Marka w wybornej obsadzie pań: Dą
br?~ej, Lubieńs~iej, Boneckiego, Kijow
skiego 1 W osk.owskiego w rolach głównych. 

W niedzielę wieczorem raz jeszcze dana 
będzie przezabawna farsa a:merykańska Jo-
'- d" s " uo pogo, a z tefanją Jarkowską i Michałem 
Zniczem w rolach popisowych. 

TEATR LETNI 
W OGRODZIE STASZICA 

g;a oo wieczór przy szczelnie zapełnionej sa
s1 ha.n;ną, efektownie wystawioną ,rewję -
wodewil Gustawa Wassercuga „Tak to jest 
Łódź" z Dunajewską, Jakubifl!Ską, Niemirzan
ką, Tataxikiewiczem, Szubertem, Mrozińskim, 
Fabisiakiem, Krzemieńskim i in., z udziałem 
znaikom1tei pary baletowej Wojnara i Sobol
tówny. 

Orki~stra jazzbandowa pod dyrekcją Z. 
Białostockiego. 

Początek o godz. 9. 
Bhlety do 7 wiecz. w Clllkierni Gostom• 

skiego, od 8-ej przy wejściu do parku. 
Po przedsta,>.rieniu powrót tramwajami za

pewni'Qll.y. 

TEATR POPULARNY 
Ogrodowa Nr. 1~. 

Jeszcze tylko dziś i w piątek dwa ostatnie 
przedstawienia niezwykle wesołej krotochwili 
„CO ON ROBI' W NOCY" z p. Bieleckim w 
arcy-komicznej roli męża w kłopotach. Ku
pony ulg.owe ważne, ceny od 3 Żł. do 60 gro
szy. Z powodu ~edstawień ,,Chaty za wsią" 
na wolnem powietrzu w parku „ Wenecja" 'w 
sobotę dnia 14 i w niedzielę dnia 15 b. m., w 
których udział przyjmuje <:ały zespół arty
styczny, zostają . przedstawienia w teatrze 
przy ulicy Ogrodowej w tych dniach zawieszo 
ne. W razie zaś niepogodny przedstawienia 
odbędą się noo-ma.łnie. 

,,cHA TA ZA WSIĄ•. 

Już tylko kiłka dni dzidi. nas od wielkie
~ widowmka na wołnem powietrzu, które 
urządza Dyrekcja Teaitrtt Populan:nego, a to 
w sobotę dnia 14 b. m. w parku „Wenecja„. 
P'rękny teren malowniczego parku., który "WJi 
brany został na widowisko, nadaje się zna
komicie na „Chatę za wsią „ w ocygina:lne) 
imcenizatji dyr. J. Pilarsldego: tworzącej w 
całości 4 części Reżysietja spoczywa w do
świadczonych rękach p. Mieczyńskiego, chó
ry i orkiestra pod energiczną batutą p. Mil
lera, tańce cygańskie i małO't'USkie układu p. 
Majewskiego. Udział przyjmuje cały .zespół 

artysfyczny Teatru Popularnego, chóry tea
tralne w połącz.eniu z chórami T-wa śpiew. 
im. Moniuszki. Widownia specjalnie urząd:zo 
na na 5 tysięcy osób. 

„Chata za wsią„ grana będzie codziennre 
od soboty 14 do soboty 21 b. m. włącznie.
Początek przedstawień punktualnie o godz. 
6-ej wiecz. Park otwarty będzie dla publicz
ności w soboty i niedziele od 9 rano, zaś w 
dni powsrednl-e od 3 popoł. Dla ułatwienia 
nabywania biletów wcześniej zostają tttUcho 
m~one następujące kasy w mieście: Kasa Te
atru Popularnego w kwi·aciarniach p. Salwy, 
ul. Moniuszki 2, B-ci Dym.kowskfoh - Plac 
Kościelny 4, w kasie T ea<tru Sali Geyeira -
Piowkowska 295 oraz w Parku „Wenecja". 
Dojazd tramwajami 1, 3, 7, 9, 11 i 14 do Placu 
Reymonta. Spodzi'ewać się należy, źe miej
scem rand'eS vous całej Łodzi, stanie się 
prrez nadchodzący tydzień piękny park „ We . „ 
necta . 

LETNI TEATR UT.-ART. „GONG" 
w ogródku Cegielniana 16. 

Dziś w dalszym ciągu .znakomita rewia 
p. t. 11żona się nie dowie ... , która cieszy s1ę 
niesłabnącem powoclzeniem. Szalone wybu
chy wesał-OŚci wywołują skebche „Da!binet dok 
tg.ra Tuchelesa", „Przedstawienie bez inspi
cjenta" oraz ar<:yza:'bawny s!ketch p. t. „Inter
pelacja sejmowa", w których doskonale spi
suje się cały zes,pół „Gongu·~ wraz z dyr. Ja
strzębcem, sko:niecznym, Cybulskim i Bełskim 
na czele. Prócz tego gOb~inne występy zPlll
komitych artystek pp. Draczewskiej, Czaiio
rzyskiej i Hryniewieckiej oraz melodyjne, pd 
ne hum-0ru i n,iefrasobliwości piosenki Bolcia 
Kamińskiego i Hanki Ruoowieckiej składają 
się na całość dosonałego programu. 

Dziś dwa przedstawienia o godz. 8 i 1Q·ei 
wiecz. . . 
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Z życia 1Jrowincii wrzvtacJa robat kananzacyJnvch 
• 

„Hasło sportowe" 
Niedzielne wyścigi Wielki zjazd Stanu Sredniego 

W dniu wczorajszym p. prezyden~ Broni.. 
sław Ziemięoki w towarzyiStwie naczelnego 
inżyniera Wydziału KanaHzacji, p. St. Skrzy
wana, dokonał wizytacji robót kanalizacyj
nych, zaznajamiając się szc:regółowo z pł'lze
biegiem i sposobem prac na wszystkich od
cinkach. 

~1 Helenowie 
W najbliższą niedzielę Unic;>n gsga~zuje 

zawody kolarskie Y' Helen.owie t"'udz1ał~m 
najlepszych jeźdźcow polskich z Turowskim 
na czele. Wszyscy ci jeźdźcy, którzy spot
kali się w finałowych walkach na Dynasach 
o zaszczytny tytuł mistrza Polski, sto~zą 
walkę powtórnie. B.ędą to .zawody pot'."'1er
dzające, że Turowski słusznie l,\zyskał pierw
szeństwo. Z łodzian wezmą udział w wy
ścigach: Szmidt, Zybert, Reul, znajdujący się 
obecnie w obozie olimpijskim w Warszawie. 

w Łt:czycy 

Zawody rozpocmą się o godz. 4 p. p. na 
placu S. S .• Union". · 

Bieg kolarski Kraków -
Zakopane 

W niedzielę, dnia 15 lipc:a b. r., odbędzie 
się doroczny bieg górski na trasie Kraków
Zakopane. Dystans wynosi 105 km. 

Kolarstwo łódzkie, które zawsze na po
dobnych zawodach odgrywa poważną rolę, 
reprezentowane będzie przez trzech zawo
dników, mianowicie: Boczkowskiego z t. K. S, 
Kłosowicza z T. Z. S. i Sierpińskiego z Re
sursy. 

Nadmienić należy, że w zawodach szo
sowych o kolarskie mistrzostwo Polski na 
dystansie 200 km. Kłosowicz zajął drugie 
miejsce, prtyczem różnisa czasu pomi~dzy 
nim a pierwszym wyniosła jedynie 31 sek. 
Spodziewać się przeto należy, że w biegu 
górskim na 105 km. Kłosowicz może zaja.ć 
pierwsze miejsce, tembardziej, że trasa jest 
mu znana z zeszłorocznych zawodów. 

Niedzielne mecze ligowe 

W niedzielę dinia 8 b. m. w Łęczycy odbył 
się w l~alu miejscowego Sokoła wielki Zjazd 
powiatowy mieszczaństwa pod przewodnic
twem burmistrza p. J. Dodackiego. 

W zjeź.dzie tym wzięło udział przeszło 300 
delegatów i członków miejscowego K'Oła Zje
dnoczenia Stanu Średniego. Na zjeź.dizie tym 
obszerny referat o zadaniach orga:nizacji Sta
nu średniego i o obecnej sytuacji politycznej 
wygłosił Prezes Rady Zjednoczenia Sianu 
Średniego senator J. Rogowicz (Bez-p. Blok 
Współlp,racy z Rządem). 

Po wyisłuchaniu referatu jednomyślnie zo
stały uchwalone nasłępują:ce rezolucje: 

1} Zebram stwie11dizają, że najiw.tiniejszem 
za:daniem chwi!li dzisiejszej jest napra:wa u
stroju Państwa. 2) Zebrani wyrażają najwyż
sze uznanie Marszałkowi Piłwdskiemu za je
go pracę dła naprawy s.tosuników w Państwie 
i wyrażaiją nadzieję, że Marszafak w najh!iż
szym czasie dokona też napraiwy Konstytucji 
przez zwiększenie władzy Głowy Państwa i 
ukrócenie partyjnictwa. 3) Zebrani potępiają 
demagogję partyj sejmowych, które w pracy 
sejmowej zatlracają zrozumienie interesu pań
stwowego, a stawiają różne wnioski jedynie 
po to, żeby następnie bałamucić i okłamywać 
wyborców. 4) Zebrani wyrażają uznanie Rzą
dowi Marszałka Piłsudskiego za praicę nad 
podniesieniem gospodarczem kraju i liczą na 
to, że Rząd, wykonując budżet, uchwalony 
przez Sejm, zawierający p-0zycje wydatkowe, 
jedynie dfa celów demagogicznych zamiesz
czone, przeciwstawi się demagogji posłów sej
mowych i nie d10puś'Ci do zachwiania równo

W najbliższą niedzielę, 15 lipca, w Polsce wagi budżetu, a. przez to stałości stosunków 
odbędą si~ nast~pujące spotkania o mistrzo- gospodarczych w kraju. 5) Zebrani zwracają 
stwo Ligi: Sląsk-Wisla w Król. Hucie, T.K.S.- się z apelem d10 wszystkich obywateli i organi 
Turyści w Toruniu, Cracovia-Hasmonea zacyj, aby przystąpili do wspólnej pracy z 
w Krakowie, Warta-Czarni w Poznaniu i Po- Blokiem Bezpartyjnym dla niesienia pomocy 
lonja-Pogoń w Warszawie. Marszał<kowi Piłsudskiemu w dziele naprawy 

W Łodzi niema żadnego mec:zu ligowego Państwa i jego ustroju. 
ani towarzyskiego, gdyż Ł. K. S. po zwycię- En!tuzjastyczny nastrój zebrania i ok!laski 
s~wie nad Wisłą odpo~zywa, by .zmierzyc I jakiemi powitano uchwalenie rezolucyj, było 
się w przyszłym tygodniu z Cracovią. najlepszym dowodem, że mieszczaństwo poi-

Rozporządzenie dotyczące rzemieślników 
Zgłaszanie przedsiębiorstw. Karty rzemieślnicze 

Każdy, kto na terenie m. Łodzi rozpoczy-1 Za dowód uzdolnienia wymagane ;~t: • 
na prowadze:nie przemysłlu ze stałą siedzibą, prawnienie do tytułu mistrza lub też dypłom 
powinien natychmiast zgłosić się do Urzędu czeladniczy w połączeniu ze świadectwami 
Przemysłowego I-ej instantji przy Magi.stra- conajmniej 3-ch letniej pracy w charakter,ze 
cie, aby u.zyskać potwi~niie zgłoszenia. czeladnika. W braku tychże, wymagane jest: I 
Ni:ezgłoszf?'nie pociąga za sobą sankcję karną zaświadczenie gminy o rozpoczęciu prowa
w drodze admini'Stracyjne·j, w myśl rozporzą- dzenia samoistnego rzemiosła przed dniem 15 
dzenia p. Prezydenta Rzeczypospolitej o pra- grudnia 1927 roku i świadectwo przemysłowe 
1vie przemysłowem. za 1927 rok, lub też zaświadczeni·e gromy, 

Niezalemie od zgłoozenia wykonywanego stwierdzaijące, .że dana osoba pra·cowała u 
przemysłu - należy również zaopatrzyć się rzemi:eśłniika przez lat 5. 
w t. zw. kartę rzemieślnk.zą, ponieważ - w U d p ł I · · ·· d · 
myśl Rozporządzenia p. Prezydenta Rzplitej ~zą ~z~my~ owy -eJ ins.tan;cr1 po a1e 
0 prawie przemysłowem z dnia 7 czerwca do. w1a.d~~osc1 z:am~eresowanych,, ze na z~a 
1927 roku _ każdy, kto rozpoczyna prowa- dz1e wyze1. V.:Y~emonych d.o:vodow, wyda}e 
dzenie samoistneg·o rzemiosła, powinien wy- ka:rt~ rzellll~slmcze, uprawma1ące do prowa
kazać przed władzą przemysłową I-ej inst.an- dzema rzem10sła. 
cji (w Łodzi - Magistrat, Urząd PriZemysło- Po karty rzemieślni·cze należy zwra<:ać się 
wy I-ej instancji), że posia.da zawodowe uzdol do Urzędu Przemysłowego I-ej instancji (Ma
nienie do prowadzenia daneg.o rzemiosła. - gistrat, Plac Wolności 14, II piętro, pokój 31). 
W razie przeciwnym władza przemysłowa 
zabrania prowadzenia rzemiosła. 

Ministerstwo wydało nowe zarządzenia 

w • sprawie godzin handlu 
Wczoraj urząd wojewód.zki otrzymał z Mi- wydawaniu zezwoleń zakładom gastronomi.cz

nisterstwa Spraw Wewnętrznych ważne wy· nym na handel do późnej nocy i w tym wy
i aśnfonia w sprawie godzin hancHu. padku winny być wzięte pod uwagę warunki 

W pierwszym rzędzie 00 dio 12-godzinnego bez.pieczeństwa pU!blicznego. 
hand'1u w sklepach żywnościowych, wyjaśn:io- Ustafając godziny handlu, rada miejska 
no, że tylko te sklepy korzystają z tego prze- nie może zarządzać przymusowej przerwy 
pisu, w których sprzedaż artykułów żywnoś- obiadowej w sklepach i zakład:ach. 
ciowych jest wyłąeziną sprzedażą, przyczem W soboty i prred świętami sklepy żyw
wyroby winno-kolonjalne podpadają również nościowe mogą być otwarte do godziny 8-ej 
pod to zarządzenie. wieczorem, lecz w żadnym wypadku nie dłu-

Co się tyczy zezwolenia na handel do go- żej niż 12 godzin w. tym dni~ .a wi~ ~epy 
dziny 12-ej w nocy latem, a do godziny 9-ej te. muszą '_V S'Olboty 1 .prz~, s~~ętami .hyc ot
wieczorem zimą w kjoskach z owocami i wo- w1erane o 1edną godzin; pozme1, by me prze
dą sodową, to władze zaznaczają, że sprze- kra<:zać owych 12 gOO!zln. 
daż tych artykułów w sklepach, a. nie kjos- I W chwili nadejścia czasu zamknięcia skle
kach, nie upoważnia do sprzedaży w tych go- pu, drzwi wej śdowe muszą być zamknięte, 
d~ i takie sklepy po~padają pod zarzą- nikogo wpuścić nie wolno, a jedynie można 
dzenie o sklepach żywnościowych z normafoe- wyipuścić znajdującyoh się w sklepach kli-
mi godzinami handlu. entów. 

Co się tyczy sprzedaży gazet i papierosów 
w niedzielę, to naraz:ie obowiązują dawne za· 
rządzenia, a nowe wydane zostaną w najbliż
szych dniach. 

Okóin:Dk następnie ·zaleca ostrożność przy 

W:reszcie O!kólnilk wyjaśnia, że w żadnym 
wypadku nie można priepraczać godzin pracy 
dla pracowników i w tych wypadkach przed
siębiorca pociągnięty zostanie do odpowie
dzialności administracyjnej i sądowej. 

skie pow. łęczycKi.ego popiera całliowicie ideę 
uzdrowienia ustroju Rzeczypospolitej, jaką 
przedsięwziął Marszałek Józef Piłsudski. 

Z Brzezin 
(Korespondec:ja wł. Hasła) 

Hurtigan, który w dniu 4 lipca r. b. szalał 
na terenie naszego powiatu większych strat 
nie poczynił, jest zerwanych kilka dachów, 
wywróconych drzew lub połamanych gałęzi, 
a także w sianokosach poczynione spusto· 
szenia, gdzie huragan poporywał z sobą 
siano z łąk lub nawet z wozów, pozosta
wiając na szosie kmiotka z wozem ale bez 
siana, ale z frasunkiem wskutek wyrządzonej 
szkody. 

W niedzielę 8 lipca w miejscowym koś
.ciele parafjalnym odbyła si~ wzniosła uro
czystość poświęcenia kamienia w~gielnego 
pod budowę Campanilli t. j. dzwonnicy. 

Poświęcenia dokonał dziekan ks. Stańczak 
główny inicjator wszczętej budowli. 

Na wmurowanym dokumencie podpisali się 
obecni przedstawiciele władz, cechów oraz 
wielu z pośród par21fjan, składając: jednocześ
nie datki na budowę. 

Ks. Stańczak w nauce okQ!icznościowej 
wymienił i podzi~kował za zasługi położone 
przy rozpoczętej budowli jakto : p. Słotwia
skiemu budowniczemn za bezinteresowne 
sporządzenie planu i nadzór; cechowi murar· 
skiemu za bezpłatną . prac~; pracownikom 
z cegielni p. Rozenberga i p. Krausa za ofia
rowaną cegłę i ltldności wiejs~iej z całej pa
rafji za oddanie i zwiezienie potrzebnej ilości 
kamieni. 

• w. Starski. 

Jesienna zniżka cen zboia 
uniemożliwi wzrost drożyzny 

Zbiory tegoroczne wszędzie zapo~ą 
się doskonałe. Natychmiast po żniwach spo
dz.iiewana jest znaczna zniżka cen. 

W związku z tern, Rząd polski postanowi~ 
zakupić zagraniicą w najdogodnie}szej chwili 
150 tysięcy tonn pszenicy i tyleż żyta. 

Transporty te mają stworzyć stałą rezer· 
wę zbożową dla regulowania cen kra;jowych. 

Zakupy przeznaioz.one dla rezerwy, podlję
te będą wyłąoznie zagranką j nie obejmą rytl 
ku wewn.ętrznego, a to aby ułartwić nasycenie 
zapotrzebowania prywatnego. 

Zakupy te maiją być dokonane we wrześ
niu i paźdzńiemii:ku. W okresie tym na ryn
kach zagran.!cznych przewidywana jest zniż
ka cen z.bo.ta o 15 do 20 proc, 

Zniżka ta odbije się niezawodnie na ce
nach zboża naszego. Jest ona gwairanc}ą, że 
do wm-.ostu dr~ny nie d~ 

GIEŁDY 
OFICJALHA GIEU>A WARSZAWSKA. 

Warszawa. dnłll 11 lipca 1928 r. 
AKCJE. 

Dolarówka - 89 
Bank Polski - 178 
Bank Handlowy - 117 
Bank Dyskontowy - 135 
Bank Zw. Sp. Zarob. - 83 
Cukier - 65 

· Firlej - Ol 
Węgiel - 104,50 
Lilpop - 36,75 
Modrzejów - 45 
Staracbowice - 54,85 
Borkowski - 15,5 
Spirytus - 38 

Tendencja przeważnie słabS%a. 
Kurs urzędowy 1 grama ciystego data równa 

się 59244. Kurs obliczeniowy 100. w złocie równa 
się 172. Dolar w obrotach prywalaych 8,88lr.l 
Rubel :Boty 4,66. Ryt.eł sRlbrny 295. Rabie 
w bilonie ros. 1 35. 

LETNI ROZKŁAD JAZDY 
Wa!ny od 15 maJa 1928 r. 

ŁóDź-liLISL(. 

Odjazd: 

0,05 - do ł'oznania przez Kutno 
2,01 - cl.o Poznania, osobowy 
3,03 - do Warszawy 11 

6,38 - do Warszawy, pośp. 
7,16 - do Warszawy, osobowy 
8,00 - do Ostrowa " 
8,30 - do Koluszek " 
9,08 - do Poznania przez Kutno 

12,31 - do Poznania· Lux (w poniedziałki, 
środy i piątki) 

12,59 - do Poznania, osobowy 
13,15 - do Warszawy (b~pośredni) 
13,35 - do Warszawy osobowy 
14,15 - do Kutna 
15,30 - do Ostrowa 
15,35 - do Lwowa 

tł 

15,40 - do Łowicza „ 
18,26 - do Warszawy Lux (w poni.ed·ziałki, 

środy i piątki) 
19,02 - do Płocka przez Kutno 
19,11 - do Ostrowa osobowy 
19,20 - do Łowicza „ 
20,00 - do Łasku „ (w razie po-

trzeby) 
21,00 - do Krakowa i Katowic 
21,56 - do Poznania osobowy 
23,20 - do Poz.nania, pośpieszny 

. Przyjazd= 
1,46 .:_ z w a:razawy osobowy 
2,47 __, z Poznania osobowy 
6,29 - z Poznania pośpieszny 
6,43 - z Krakowa i Katowic, osobowy 
6,59 - z 'Pomania i Katowic, osobowy 
7 ,46 - z Lowicza i Katowic, osobowy 
8r51 - z Poznania przez Kutno 
9,00 - z Ostrawa • 

10,02 - z Warszawy • 
1 t,01 - ze Lwowa • 
12,23 - z Warszawy Lux (w poniedziałk~ 

środy i piątkii) 
12,46 - z Warszawy osobowy 
13,10 - z Pomanfa przez K,utno 
13,20 - z Poznania " 
18,15 - z Koluszek " 
18,18 - z Poznania Lux fw po~iałk 

środy i piątkij 
18,50 - z Poznania osobowy 
18,55 . - z Łowicza " 
20,45 - z Płocka przez Kutoo 
21,41 - z Waraz.a!WY " 
22,05 - z ~ku • (w mia.rę po-

~eby) 
23,.12 - z Warszawy pOśp. 
A3,25 - z Ostrowa, osob. 
23.,35 - z Kutna. 

LóDź - FABRYCZMA. 

Odjazd-. 

1,25 - do Koluszek 
4,50 - " Ił 
6,40 ._ „ H 

7,20 - do Warszawy pośpieszny 
8130 - do Koluszek w niedziele i dni świą

teczne 
9,35 - do Tarnobrzega 

10,35 - do Koluszek 
11,50 ._ H Ił 
14,15 - „ „ 
14,35 - " fi 

15,15 - ft " 

16,20 - do Częstochowy 
17,20 - do Koluszek 
18,25 - 11 H 

18,45 - do Skarżyska 
19,20 - do Warszawy, osobow y 
19,35 - do Koluszek 
20,13 - li " 

23.45 - „ " 

I 

Przyjazd: 
1,48 - z Koluszek, osobowy 
5,00 - • „ 
6,50 - • • 
7,24 - • " 
7,40 - „ „ 
8,40 - • .• 
9,50 - z Częstochowy, osobowy 

11,10 - z Koluszek " 
12,45 - z Koluszek " 
13,30 - ze Skarżyska „ 
14,40 - z Koluszek „ 
15,48 - z Kolmzek „ 
16,35 - z Warszawy " 
18,48 - z Koluszek „ 
19,55 - z Tarnobrzeta „ 
20,50 - z Warszawy, pośpieszny 
20,28 - z Koluszek 
21,25 - z Koluszek (w niedziele 
22,35 - z Koluszek 

świeta.) 
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W jaki sposób Hamid-Aga 
stał Sit1 bogaty 

„Tut ki yedim -dżamissi" 

Jest to zdanie tureckie. Historja - którą 
opowiemy - najlepiej wyjaśni jego zna~ze
nie. 

W ubogiej dzielnicy Stambułu. niedaleko 
Złotego Rogu stoi malutki meczecik, z śnie· 
zno - białą wieżyczką - minaretem, wygląda 
jącym obok wspaniałych minaretów wielki-eh 
meczetów, jak paluszek dziecięcy. Fundato
Tem tego domu modlitwy - „dżami" - był 

Hamid Aga, handlarz mleka, który latami ca
łemi na ulicach Stambułu sprzedawał słodkie 
mleko i zsiadłe. Bogobojny Hamid był oozczę 
dnym, więc z małego swego codziennego za· 
robku dzień w dzień odkładał po kilka groszy 
Hamid Aga riie był skąpcem ani też as-cetą, 
przeciwnie lubił strasmie łakocie (ludzie 
Wschodu przepada:ją za słodyczami), więc 
kiedy z osiołkiem swyrti mi:jał stragany, na 
którym połyskiwała złoci<Sta, miodowa „ baka
hba", nęciły różne rodzaje „chałwy". i innych 
tureckich specjałów, przystawał często i po
dziwiał, szukał w kieszeni miedziaków, a ślin
ka spływała mu do ust. 

Lecz w porę zawsze mówił sobie: „Tut ki 
yedim" - „Wyobraź sobie, że już jadłeś"!
ręka puszczała miedziaka, spluwał i poszedł 
dalej. 

Tak samo postępował, gdy na straganach 
handlarzy ryb spostrzegł znakomitą rybkę lub 
u hand1arza waxzyw jakąś pociągają<:ą nowa· 
lijkę. 

Tymczasem miedziane grosze zamieniały 
się na srebrne medżidie, a te znów na złote 
piastry. Hamid Aga stał się bogaczem, a gdy 
wychował i wyiposażył swe dzieci, przy cias
nej uliczce nad Złotym Rogiem, gdzie stał je
go domek, z;budował ten skromny dom mo
dlitwy, znany w Stambule powszechnie pod 
nazwą - „ Tut ki yedim - dżamissi". 

Prof a nacja koScioła w Meksyku 
Uczta we wnętrzu świątyni 

Gazeta rzymska „Osservatore Romano" sekretarz ministerstwa wojny i marynadm. By 
podaje podaną przez dzi~nik „Excelsior", całą tę imprezę uczynić jeszcze bar.dziej nie
wychodzący w Meksyku wiadomość, z której smaczną, na ambonę wszedł pułkownik .Ag.tti.
wynika niedwuznacznie, do jakiego stopnia I lar i wziósł stamtąd tooist. 
w.zmogło się w .Meksyku bluźnierstwo i brak J . I' t d . . d , . ~~ 
wszelKiej przyzwoiitości. eze i ego. ro za.lu w1a ?111<?5'°1 ze ~•""u"Y 
Pułkownik ~ksykańiski Marroquin w zwią- pańs~a p<>da1e, ~o z_a~egoW' rządu me

zku z wyścigami konnemi wydał obiad we ~ykańsk~ego, ?~. s1ę. oczyscic z. zarzutu pn;e
wnętrzu kościoła św. Jakóba, należącego do ~la~owarua rehg1~, J:?,l!Smo o ~akiem .znaczemu, 
liczby świątyń „unarodowianyi:h" przemocą J~ ~ „E~<71s10r ' to mozna ~b1e wyobra
przez rząd. ~c, oo s1ę d21e1e w odległych okoh<:ach Meksy 

Stół honorowy umieszczony był w prezibi- ku. 
terjum,a na ołtarzu, leżały czapki oficerskie. I Czyż trzeba jeszcze innych dowodów, że w 
Honorowe miejsce zajmował generał Ama:re, Meksyku sr-0ży się prześladowanie wiary. 

V ---
BARK RZEPHBŚbłłlKÓW ładDZKICH 

Sp6łdzleJnia z ogr. odp. 

t ód ź, ul. Kilińskiego N2 123 
(gmach Towarzystwa Rzemieślniczego „Resursa") 

przyjmuje 

\\rkłady OSZCZPdnościowe od jedneg.o złotego z~ opro· 
'"'Z: centowamem, terminowe 

i na każde żądanie oraz zapisy na udziałowców Banku. 
Załatwia wszelkie operacje bankowe. 

Dstrz'-żenie prze~ lirmq 
ul. Piotrkowska Nr. 63 

W imic; solidarności społecznej I obrony przed skandalicznem 
wyzyskiem ogłaszam, że w firmie • V IS" przy ul. Piotrkowskiej Nr. 63, 
nłe należy kupować bucików damskich tak zw. plecionek, gdyż do
słownie po dwóch dniach noszeni.a podarła się podeszwa w bucikach, 
które kupiłem, a firma w sposób ordynarny, potraktowała moją 
słuszną reklamację. 

lmlta i nazwisko moje podajE; redakcji .Hasła•. 

dnia 22 lipca r. ba (w niedzieię) 

• 

J(umor 
--------~-e ---OSTATNIA WOLA. 

Jim i Joe zawarli znajomość fll Kafflomjl 
i wędrowali razem. Znali ~ jednak bardzo 
mało. Nagle Joe złapał się za kiazeń ł. uu .. 
rewolwerową, szukając czegoś. Rucb ten wy
dal się Jimowi wysoce podejrzanym. Wycią
gnął rewolwer i zastrzelił Joe na miejsca. 

Potem przyszło mu na myśl, że wariobJ. 
jednak się przekonać, eo rzeczywiście zamie-
rzal uczynić Joe. r . 

Przeszukał kieszen~ w ubraniu trapa i oitf. 
kryl w tylnej kieszeni spodni biednego boya 
llczszkę whisky. 

- Idiota ze mnie! Zabiłem tego gentlema
na, który miał oczywisty zami.ar ofiarować JAĆ 
łyk whisky! 

Pokręcił wqsa i rukl.: 
- Ostatnia wola nieboszczyka bę'diie u

szanowana! 
I Jim wypił całą ll<l$zkę rohisky. 

(Jtidgi-) 
PRZEZORNY. SĘDZIA. 

W Chicago aresztowano złodzieja na go
rącym uczynku kradzieży. Prowadzq go do są 
du, gdzie zgodnie z obyczajem amerykańskim 
natychmi.astowego wymiaru sprawiedliwości, 
sędzia wyznacza odraza karę grzywny w wy
sokości pięćdziesięciu dolarów. 

Detektyw, który aresztował d:elikwenta, 
oświadcza: 

- Zrewidowałem kieszenie tego człowie
ka. Znalazłem przy nim tylko trzydzieści do
larów. Nie będzie mógł uiścić grzywny. 

- Proszę go.zwolnić, decyduje sędzia, ale 
nie spuszczać go z oka i przyprowadzić tutaj 
za godzinę. Pieniqdze się znajdą. 

(Life}. 
ZERWANIE. 

Plick. - Czy to prawda, co opowiadajq o 
tobie, że zerwałeś zaręczyny z Gladys? 

Plock. - Niestety! w najgorszy_ sposób! 
Plick. - Istotnie?, 
Ploclz. - T.ak, ożeniłem się z ni.q, 

(~eri). ' 
OSTRO'tNOść. 

Plick. - Przypuśćmy., że jakiś ~r~ na
zwie ciq id'jotą, co zrobiul 

Plock. - Drab.„ ~ wzrostu? 
(Tita Biti}. 

Igrzyska olimpijskie. Wielka tombola. Swięto pleśni. Corso kwiatowe samochodów. 

Auto-rakieta. Mecz humorystyczny. Wałka kwiatowa. Gondole. Ognię bengalskie. 

Zabawa dziecięca. Divertissement baletowe. 3 orkiestry. 
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WODNY RYNEK (róg Rokicińskiej) 
Dojazd tremwajaml Na 16 i 10. Tel. 18-26. 

!>d wtorku, dn. 10-go do poniedziałku, 
dn. 16-go lipca 1928 r. wł. 

Progrem N2 25 
Ola dorosłych początek seensów o godz. 
18.45 I 21.- w soboty I w niedziele 

o godz. 16.45, 18.45 i 20.45 

Miłość . , 
og1en • I 

przez 
krew 

Dramat w 8-iu aktach osnuty aa tle wl!llk 
z bolszewikami w sierpniu 1920 r. 

NRD PROGPRM; 

„lowotzesny muszkieter" 
czyli W&zpcnach czerwonoskÓrych 

w roli głównej Douglas Fairbanks. 

Ceny miejsc dla młodz.: 1·25, 11-20, III-10 gr. 
Ceny miejsc dla dorosł.: 1-70, 11-60, 111-30 gr. 

Dr. med. 324 ~„„ ....................... „ .......... ... Do akt N! 1168 
1928 r. 

Nr. lM 

Reprezentacja Działu Ubezpieczeń P. K. O. 
Ml. Piolrkowalka Maa, I••&• pl•t•o 

\Polski Bank Prz:emysłOWJ) 

Ubezpieczenie 
lekarskiego do 

bez badania 
to.ooo zł. w złocie 

Podwójna suma ubezpieczenia w razie 
nleszczęśllwego wypadku 

Ryzyko wojenne wlt1czone. Składki zwolnione od opłaty 
stemplowej. Informacje od 10-2-ej. 701 

podróżne 

I 

Parloiony 
Parloiony 

Zł. 95-105-115 
skrzynkowe 
Zł. 165-185-210 

na dogodnych warunkach 

Szlagiery!!! ~tyw~f~~': 
wyborze 

tytko u 

Alfreda Lessiga 
l"lawrot Hl 22. 

'~!!~;;; ~!~~~~I Kii~i er 
dz1e Okrtłgowym w Cboroby wen•rr· 
Ło~zl, st.etan Gór· Tel. 41..32. czne sk6rne I włQ. 
ak1, zamieszkały w Specjalista chorób ' selw 
Łodzi, przy ul. Sien- ó c:h 
klewlcza 9, na zasa· sk rny • wene- leczen.J.a l•tftM 
dzle art. 1030 Ust. ryczAych l moczo- kwarcCMlfł 

płciowych. 

~~s!; <tn~.:; ~nt;:~ Nałwletlanle lam- Andrzeja M Z. 
1928 r. od godz. 10-ej pą kwarcOW'ł- Teł. 32-28. 

rano, w Łodzi, przy Przyjmuje od godz. Godlllny przf}Ct: od 
ul. Pomorskiej Hl 10, 8 do lÓ rano 1 od 1.30 _ 230 dła Pm\ 
od~ędzle si!! sprz~- godz. 5_ 8 wlecz. od 6-8 cUa pen6w 
dez przez hcyt11c1ę . ' 
ruchomości, naletą- Dla pań od 3-5 od· W nlecbłela 1 łwlęła 
cych do Dawida Ke· dzielna poczekalnia. 498 od 10-12. 
nlga, składaj,cych 
sM; z mebli I arty· 
kulów spo:tywczych, 
ocenionych na su
mę 445 zł. 

Łódt, dn. 9 lipca 
1928 r. 
. KOMORl'fJK 

~głoszenia drobne 

Wyrób mebli koszykowych, koszy 
podróżnych, wełizek oraz koszy 

do bielizny 
Speeja1ność: ~osze trieinowe dla fa-bryk. 

STUPEL Powrócił 

Dr. med. r. LRnDBIRD 
s. Górski. ~Dll SPllldatłll~·ółne-· _, 

Okazja l Po;!;':t.c*..:'!ł Ogłos11n\1. 
szkolna 12. 

W. PERSZKE 
l.6d:t, ul. Napiórkowskiego J6 14. 

Pr:iylmuje wszelkie reperecje w zakres 
fachu wchodzące. 

Chorobf włos ó w, skórne, weneryczne 
I moczopłciowe. Naświetlania lampą 

kwarcową i prom. Roentgena. 
(Ekzematy nowotwory złośliwa) 

Przyjmuje od 12-3 I od 6-9 po poi. 

Zawadzka 10. Tel. 6·30 
Choroby skórne i weneryczne. 

Przyjmuje od 8-1-ej i od 5-8-ej 
DU\ PftŃ od 5-6. 716 L-------:-:: 

Komornik przy Są· 
dzle Okręgowym w 
Łodzi Stefan Gór
ski, zamieszkeły w 
Łodzi, przy ul. Sien· 
klewlcza 9, na zasa
dzie art. 1030 Ust. 
PosŁ Cyw. ogłasza, 
że w dniu 24 lipca 
1928 roku od godz. 
10-ej rano w Łodzi, 
przy ul. Wierzbowej 
N! 18, odbt;dz:le si~ 
sprzedaż przez llcy· 
tacjt; ruchomości, 
należących do firmy 
• Wierz bowianka", 
składających sit; z 
motaka do próbow. 
przędzy, ocenionych 
na sumę 1000 zł. 

I WDIDB JJłllldJ I 
=-

Potrzebne 
wyprektykowane 
sprzedawczynie cu· 
lcieri:iicze. Ka u ej 11 
nlczb~dna. Ofcrly 
.Kauc1a• do Hasła. 

Slm:ypce 3/ł i r4wer rocldale z·~ 
w dobrym atanle cło jącem wejjdem o. 
spnedaala, wlado- ferł.J pod ~ de 
mośł, Słowiańska ,.łiesła.. '88 
]'& 16, m. 9. 724 

Sprzedai makulatu 
ry w większych 

ilościach można aa
być u Tromlcowskle• 
go, Składowa 23, te
lefon 61-71 6139 

Poszukuje 

r Kino RESURSA 
Kilińskiego Nr. 123. 

Od wtorku, dnia 10-go do poniedziałku dnia 
16-go lipca 1928 r. włącznie 

„MOCARZ 
ŚWIATA" 

Wielki dramat z dziejów wojny światowej 

W rola<:h 
głównych: Paweł Wegner 
oraz E • h K • T•t znan}r rtc a1ser 1 z. 

I Dr. DDrtCHllł 1 
IW Specjalista chor6b oczu I 

powrócił do kraju 
przyjmuje poniedziałki, wtorki, 
$rody i czwartki od l0-1 i od 

4-7 po poi. 
ul. Moniuszki 1 

519 Telefon 9-97. 

Do akt .Ni! 980 
1928 r. 

Ogłoszenie. 

Do akt. N2 872 
1928 r. 

Ogłoszenie. 

Łódź, dn. 3 lipca 
1928 r. 

KOMORNIK 
Stefan Górski 

Do akt N2 782 
1928 r. 

Ogłoszenie. 

721 

Potrzebny _ 
chłopiec d~ malar· I Zgubione I 

się lokalu BX15 cło 
20 metrów aałka (••· 
2 ubikacje sucbe 
I widne w centrum 
miasta M zakład 
stolarski. OfertJ 
składał w admini· 
stracjl pod .Sałka•. stwa, ul: Juliusza 41 dokumenty 

Jasiński. 726 643 

Chłopiec 
potrzebny do termi· 
nu, Orla 23, stolar· 
nla, 725 

Sala 
parterowa o 5·clU 
oknach wraz z krze· 
siam! I pianinem 
do wynajęcia, wia
domość Otto Wag
ner, ul dańska 108. 

718 

-----Zagublo~o ~orUel, Frontczak J'io\icboł, 
zaw1era11lCJ 2 zagubił kslłlUcz• 

weksle na sum~ po kę wojsltową, WJd. 
200 zł. każdy I jedan przez P.K.a. w Łodz 
weksel 300 zł., go- 711 
towkę 210 zł. Weksle I 
wystawione przez K. Garczarek J aa. 
Michalaka i dowód Miska 4, z:agubłl 
osoltlsty Zyg1DUnla świadectwo pn:em)'
Kretsa oraz rótne słowe na rok 1926, 
nne dokumenty. :za N! 81. 712 
Zwrócił za wyna
grodzeniem na ulicę 
Zlelonll 65. Krets. 

728 
Janowi Błnlek. za· 

ginęła legltymacj• 
wydaaa z Rzei~ 
Miejskie{. 

LU I TRA 
=========--=--··---:-··------== 

Komornik przySą
dzle Okrt;gowym w 
Lodzi ft. Łagodziń· 
ski, zamieszK. w Ło· 
dzl, przy ul. Kllłń· 
sklego 55. na zasa· 
dzie art. 1030 Ust. 
Post. Cyw. ogłasza, 
że w dniu 20 lipca 
1928 roku od godz. 
lO·ej rano w Lodzi, 
przy ulicy Kilińskłe· 
go J'i 79, odbędzie 
się sprzedaż przez 
licytacji; ruchomo
ści, należących do 
Natana Wołkowicza 
i składających si~ 
z maszyny do pisa
nia i z~garu, ocenio· 
nych na sumę 500 
złotych. 

Komornik przy Są· 
dzle Okręgowym w 
Lodzi Stefan Gór
ski, zamieszkały w 
w Łodii, przy ul.Sien· 
kiewlcza 9, na zasa· 
dzie art. 1030 Ust. 
Post. Cyw. ogłasza, 
że w dniu 24 lipca 
1928 r. od godz. 10-ej 
rano w t.odzi, przy 
ul. Południowej .Ni! 8, 
odbt;dzie sit; sprze
daż przez llcytacjt; 
ruchomości. należą· 
c:ych do Wolfa Mę
drzyckiego, składa· 
jących sit; z 2-ch 
tokarń do obrabia
nie metalu, ocenio· 
nych na sum<; 550 
złotych. 

Komornik przy Są
dzie Okręgowym w 
Łodzi, Stefan Gór
ski, zamieszkały w 
Lodzi, przy ul. Slen· 
kiewlcza 9, na za
sadzie art. 1030 Ust. 
Post. Cyw. ogłasza, 
że w. dnia 26 lipca 
1928 r .• od godx. 10-ej 
rano w Łodzi, przy 
ul. Poluliniowej 80, 
odbt;dzie się sprze· 
daż przez licytację 
ruchomości, należą
cych do Maurycego 
vel Moszka ·Wolfa 
Taumana, skladeją· 
cych się z kasy o· 
gniotrwałej 13 szpul
maszyn, ocenionych 
na sumę 700 zł. 

TR,ICA\A 

Nł\STĘPNY PROGRF\M; 

Triumf białogłowy. 
Początek seansów w dni powszednie o g. 5,30, 7,15 I 9; 

203 w dni świąteczne o godz. 3, 5, 7 I 9. 

CENY PRENUMER.ATY: 
W lodzi z niedzielnym dodatkiem ilustrowanym miesięcznie zł. 3.20 
Zemiejscowa • • . 3.60 
Zagranica • • • • • 6.30 
Odnoszenie do domu . • • 0.40 

?renumeratę można przerwać tylko l·go i 15-go każdego miesi11ca. 

Konto czekowe w P. K. O. Nr. 65.210 

Redaktor nac::itelny: Stanisław Paciorkowski. 

Lódt, d. 10 lipca 
1928 r. 

Lódt, dn. 6 lipca 
1928 r. 

Łódź, dn. 9 lipca 
1928 r. 

KOMORNIK 
ft. · Łagodziński. 

KOMORNIK 
Stefan Górski. 

CENY OGŁOSZEŃ MIEJSCOWYCH.: 

KOMORNIK 
S. Górski. 

Na . I-ej stronie 50 groszy i:a wiersz milimetr. 1 łam. (strona 4 łamy) 
W tekście 40 • . • 9 1 • • 4 • 
Nadesłane 30 • 1 • • 4 • 
Za tekstem 30 • • • 1 • • 4 • 
Nekrologi 30 · · • • • 1 • • · 4 • 
Komunikaty 30 • 1 • • 4 „ 
Zwyczajne . 8 „ • 1 • • lOlamów 
Drobne 10 gr., posiukiwanie pracy 5 gr. za wyraz. Najmniejsze 
09łosz. 50 gr. Ogłoszenia nadesłane po godz. 7 wlecz. o_300lo drożej. 

Ogłoszenia "'czerwonym kolorze 30 proc. drozeJ. 

Wydawc:a: Towarzystwo Rzemieślnicze .i<esursa" w t.odzi. 
~i:ukarnią Państwowa ~w. ł.odii1 Piotrkowska ~ 85_. 

Ogłoszenia firm amiejscowych, cho<:ia~b_y r ' ;iadaj_ących fttj e 
w Łodzi, a centrale gdzlelndzlej, o ~O?fo droze1 c - ~n m1ejscowycn · 

Firmy zagraniczne o 1000/o droz~J· . . . • 
Każda nowa podwyżka obowiiizuJe wsz~stk1e J ..: ! _przyięte oglo 

szenia do zmiany cen bez uprzedniego ia1111adom1c 11a . 
Za terminowy druk _ogłoszeń, komunikatów i ofiar administracja 

nie odpowiada. 
ftrtykuły, nadesłane bez oznaczenia honorarjum. uważane są 

za bezpłatne, 
Rękopisów zarówno użyt7ch jak I odrzuconych red11kcja nie 

zwraca. 

Reda~tor odpowiedz:iakly~ Michar \Atalter. 

• 


